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Warszawa, 17 września (Tel.| W orzeczeniu tem, potwier- 
wł. „Echa”). |dzającem oświadczenie biegłe- 
Dzisiaj rozstrzygnie się losigo dr. Nelkena, powiedziano: 
krwawego mordercy, którego |Laniucha to typ 
zbrodnia wywołała tak wstrzą- wybitnie patologiczny 
salące wra x nietylko w ŁO |o rachitycznej budowie czaszki, 
zi. ale i w całym kraju. a więc unośledzonym mózgu 
Jak v iadomo pierwsza TOZ- | zwierzęcych instynktach, które 
kmierd przed Sadu analen | calej rozciaclości _ wykazał 
r została Gtzórwana | akta |PTZY SWYM bestja S im czynie. 
Anie ięc PAEO > add Laniucha, jakkolwiek mordu 
ikierowane do Sądu Okręgowe > ; 
to w celu uzupełnienia. Przede-|14 Tvszerach dokonał pray 
` ac A a T -„a zmnieiszonej nieco poczytalnoś 
wszvystkiem chodziło o orzecze| re ziawszy pod i- 
nie psychiatrów, które miało |$' to jednak wziąwszy pi B 
p evaowac eai ir pai Aarna AME er eT 
` 5 "PY - TOWSKiej] — an F 
iakeas poczytalności rów w przekonaniu. że jest 0- 
Wbrew przewidywaniom, La |Sobnikiem, który działa 
niucha nie został przesłany do w pełni zmysłów. 
zakładu dla umysłowo chorych | Trudno bowiem nazwać niepo- 
na obserwację, lecz orzeczenie |czytalnym osobnika, który po- 
zostało wydane po jednorazo-|trafił w tak chytrze przebiegły 
wem dokładnem badaniu, które |sposób wydostać ofiarę z mie- 
przeprowadzili lekarze łódzcy: |szkanią pod prawdopodobnym 
Starzyński, Frenkiel i Rosen-|pozorem, a następnie położyć 
erg.» trupem., 
| RE OO A | 


Stała komunikaaja lotnicza 


między Polską a Niemcami. 


Warszawa, 17 września. (Oa|celem zawarcia 
Pyt kon) W pierwszych dniach |czącęj 
baździernika przybywa do War| stałej komunikacii lotniczej 


Szawy między Polską a Niemcami. 
delegacja niemiecka A Z 


6 polskich awionetek 


pokusi się o pobicie rekordu 
światowego. 


Warszawa, 17.9 (Od wł. kor.) |tek o słabym silniku, W próbie 
W polowie października odbę- |tej weźmie udział 6 polskich a- 


| è s f 
dzie się w Warszawie próba |wionetek najnowszej konstruk- 
pobicia rekordu światowego 


cji, 
na wysokość w kategorji wione | 


Kilkaset parowców 


"W m mm a Ww t w. 


żenie, 
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umowy doty- | 


Rok V, Ne 240. Łódź, Wtorek 


To orzeczenie jest 
podstawą | 
dzisiejszej rozprawy. 


Stanisław Lanucha 
potworny morderca trójgą osób, 


Warszawa, 17 września. (Od|pokaja go 
wł. kor.). Godz. 10 min. 33. Do 
tej chwili rozprawy: przeciwko 
Stanisławowi Laniusze 

nie rozpoczęto. 
W poczekalni Sądu Apelacyj- 


drugi syn. 
Rozprawie przewodniczyć bę 
dzie wiceprezes Sądu Apelacyj- 
nego Orłowski, Jako asystenci 
wyznaczeni zostali sędzia ape- 
nego z niecierpliwością oczeku- |lacyjnv Sawicki. który zreferu- 
ją decydującego momentu oj-|je sprawę oraz Kotowski, dele- 
ciec potwornego syna — Józef | gowany specjalnie przez Sąd 

Laniucha, brat jego oraz sióstra | Okręgowy w. Łodzi. 


|zbrodniarza, który usiedzieć nie 
może na krześle i ciągle space- 
ruje po obszernym pokoji. US- 


000) 


Za wiersz milimetrowy 5-łamowy:; 
pod tekstem | w tekście 40 groszy; 
za tekstem 30 groszy; nekrologi 1 
komunikaty 30 gr; zwyczajne 25 gr. 


Za wyraz: drobne 15 groszy; 


põ- 


szukiwania pracy 10 groszy; naj- 


tańsze ogłoszenie 1.50 zł. dla bez- 
robotnych 1 złoty. — Zamiejscowe: 


( 


bez wyjątku) 50 proc.. zagraniczne 
o 100 procent drożej. 


Oufoszenia 2-kolorowe I na umó- 
wiłonom miejscu 50 proc, 3-koloro- 
we 100 proc. droższe, Za ' termin 


17 września 1929 r. 


która co chwilę zarzuca pytania 
mi woźnego: 

— Czy sprawa Laniuchy roz- 
„poczęta? 


+ — Czy można wejść? 


, — Czy zbrodniarz z Łodzi 
jest na miejscu? 
Te i tym podobne pytania 


krzyżują się w powietrzu. 
Dowód, że publiczność war- 
szawska niemniej od Łodzi in- 
teresują dzieje 
„_. najkrwawszego zbira 
ostatnich lat. 


Godzina 12 i pół. Sąd nadal 
rozpatruje sprawy aresztanckie 
które znajdują się na dzisiejszej 
wokandzie. Jest ich 

spora ilość, 
bowiem sąd rozpatruje je bez 
przerwy od godziny 8 rano. — 
Przed godziną 12-tą do pocze- 


druku administracja nie odpowiada. 


Dzisiaj rozstrzyga się los potrójnego mordercy. > 


Proces Laniuchy w Sądzie Apelacyjn 


Rozprawa zaczęła się o godz. 1-ej po południu. 


kalni, w której znajduje się ro. 
dzina Laniuchów. przybył 


|brat zamordowanego Tyszera 


w towarzystwie krewnych. Na 
widok wchodzącego Tyszera 
Engelberta — Józef Laniucha 
wpadł w jeszcze większe zdes 
nerwowanie. 

Jak się dowiadujemy w ostat 
niej chwili rozprawa przeciwko 
Stanisławowi Laniusze rozpo 
cznie się | 

o godzinie 1-szef. 
Obrońca apl. adw. Lilker skon 
centruje swą obronę 


o obaleniu wyroku śmiercł. 


| 
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Groźny wybuch gazów na kopalni. 
12 zabitych ı 40 rannych. 


Berlin, 17.9 (Od wł. koresp.) 
Na kopalni „Karol* w Saarbrii- 
cken nastąpił groźny 

wybuch gazów, 
Centrala elektrowni oraz kotło- 
wnia wyleciały w powietrze. Do 
tychczas z pod gruzów wydo- 


|byta 
12 zabitych 
i 40 rannych, Dalsze poszukiwa 
nia trwają, Wśród zabitych ro« 
|botąików znajdują się również 
p einigranci, 


—— 


Zwłoki Joachima Lelewela 


dziś przybywają do Gdyni. 


Wilno, 17.9. (Od wł. koresp.) torem Abramowiczem 
do Gdyni przybywają |do Warsza 


Dzisiaj 
zwłoki 
Joachima Lelewela, 
Specjalna delegacja uniwersyte- 
tu wileńskiego wyjeżdża z sena- 


| Rozwiązan 


xX 


na czele 
celem zabrania 
zwłok Joachima Lelewela. Trus 
mna ze szczątkami zostanie dzi 
wyładowana 


w Gdyni, 


ie zarządu 


utknęło na mieliznach Łaby. 


Berlin, 17 września. (Od wł. 
kor). W wyniku długotrwałej 
suszy stan wody na Łabie spadł 

o Í i pół metra 
boniżej normalnego poziomu.— 
Kilkaset parowców utknęło na 
mieliźnie. tworząc sznur długo- 


ści 
20 kilometrów. 
Przeszło 100 tysięcy ton ła- 
dunków okrętowych wartości 
miliona złotych 
zostało unieruchomionych. 


—X_ —— 


Obecny jest również obrońca 


Oskarża prokurator Godecki. 


Stanisława Laniuchy —aplikant| Na rozprawę 


adwokacki Lilker. 


Obecnie Sąd Apelacyjny -zaj- 
muje się t. zw. 


sprawami aresztanckiemi. 


Nastrój w poczekalni- sądo- 
wej podniecony. Szczególniej 
zdenerwowany jest 

ojciec 


żadnych świadków . dodatko»- 
wych 
nie wzywano. 
W korytarzach sądu i przed 
gmachem na'Placu Krasińskich 
grupuje się publiczność, 


okręgowego związku Kas Chorych 


we Lwowie. 


Lwów, 17 września. (Od wł.| Komisarzem lwowskiego zwią 
kor.). Wczoraj rozwiązano za-=|zku kas chorych został miano 
rząd okręgowy związków kas|wany prezes związku strzelec= 
chorych we Lwowie z polece-|klego i związku legjonistów 
nia ministra Prystora. kapitan rezerwy Szmal. 


Przyśpieszona ewakuacja 


Nadrenii. 


10000 żołnierzy francuskich opuści tereny okupowane. 


Osada Karczew w płomieniach. 


Ogień zniszczył 53 budynki gospodarskie. 


Warszawa, 17 września. (Od|mieniach. Silny wiatr rozniósł| W ogniu staneła trupiarnia — 


wł. kor.). Podwarszawska miej płonace żagwie 
scowość „Karczew, krańcowa |po sąsiednich domostwach. tak. 
stacja kolejki dojazdowej Ja-|że po upływie godziny niszczy- 
błonna — Warszawa —Otwock |cielski żywioł obiał 

- Karczew padła wczoraj pa- 53 budynki 

stwa pożaru. Grupa dzieci ba- | cospodarskie. W Karczewie wy 
wila się buchła niebywała panika. Lu- 
dzie w popłochu uciekali z mie- 
szkań na ulicę i bezwładnie | 
przypatrywali się płoriącym sa- 


zapałkami 
iw zagrodzie Tomasza Marcza- 
ka. W pewnej chwili od ognia 


zajęła się słoma. ay Bont 
W ciągu niespełna kilku mi- eena TE z całej okolicy po 
ut cała chata stanęła w pło-|' ca 
Y kilkanaście oddziałów 


straży pożarnej. 
Dzięki wytężonej akcji trwa- 
jącej przeszło 6 godzin. pożar 
zlokalizowano do 53 budynków. 
Bilans katastrofy przedstawia 
się straszliwie. Spłonęło 9 do- 
mów mieszkalnych z urządzę- 
niem. 18 stodół pełnych zboża 
I 26 obór z bydłem. Bez dachu 
nad głową pózostało 
2 rodziny, 


Mat czerozwytzajki 


owrócił dozdrowia 


Moskwa, 17.9. (Tel. własny) 
rezes G. P. U. Mienżyński po 
ługotrwałej chorobie wrócił do 
oskwy i 

objął urzędowanie 
czrezwyczajce, 
X mà 


cmentarzu żydowskim. 


zę 
w 


Wkrótce po ugaszeniu tego| Zdjęcie przedstawia pierwsze szeregi 
pożaru wybuchł drugj pożar na | maszerujących ulicą Piotrkowską, 


Drewnian 


v „budynek spłonął do 
szczętnie. 


Wiadomości, 


Powrót pułków łódzkich z ćwiczeń 
letnich. 


Obok generał olszyna 
Wilczyński na koniu, 


„'17. 9. (Tel. wł.). — | francuskie miały obsadzić te- |proponowano, i 
yi Z Aa wojska |rery, opróżnione przez oddzia |szych -dniach ' listopada, 


dziarskich żołnierzyków |ciach 


Rai. A. Manat. lw administracji paóstwowei, U- 


lecz w -pierw< 
czyił 
co najmniej o 20 dni wcześniej. 
Z powodu opróżnienia 2-oiej 
strefy 10.000 żołnierzy francu- 
skich opuści Nadrenię. 

Jedynie w Wiesbadenie po 
zostanie oddział żołnierzy 
do dyspozycji Komisji Reńskieł 
która tarń będzie urzędowa!ą 


do 30 czerwca 1930 roku. 
XX 


Wojewoda pomak oni kkowci 


ustępuje? 


Wersje o przesunięciach w administracji 
państwa. 


Warszawa, 17.9 (Od wł. kor.) |stąpić ma wojewoda poznański 
W. Warszawie obiega .pogłoska |Dunin Borkowski oraz starosta 
o mających“ nastąpić przesunię- ||lwowski Klotz, Ponadto przepo 
wiadane są zmiany na stanowis= 
kach starostów. 
zaa 


ty angielskie 

nie potwierdzają się. 
Natomiast dzienniki poranne 
podają dziś wiadomość, że 
ewakuacja drugiej strefy za- 


cznie się 

20 września 
i będzie ukończona nie pod Ko- 
niec listopada, jak początkowa 


na wyższych stanowiskach 


Str, 2 


Wyrafinowany plan an Sowietów. 


Trzy etapy rozgrywki 


Według planu, opracowane- 
jo pevas dowódcę wojsk sowiec- 
«ic 


Blichera, a 
orzez „Rewolucyjną radę wojen- 
aą w Moskwie' 


nom będą przeprowadzone 
w trzech etapach, 

W okresie do 

będzie się odbywała tylko tranz 

okacja wojsk i niewielkie utar- 


szki podjazdowe, Zato ożywioną 


działalność wykazywać mają 
agitatorzy, 

którzy powinni wywołać anar- 
chję w kopalniach węgla w Char 
binie i Cziczikarze. W północnei 
Korei winno być w tym czasie 
przygotowane powstanie, a linje 
kolejowe w obrębie pasa grani- 


) na Dalekim Wschodzie, gen 


zatwierdzonego 


, operacje wojen 
ne armji czerwonej przeciw Chi- 


października 


z Chinami. 


|cznego powinny być 

planowo uszkodzone, 
| W październiku i listopadzie 
b. r. ma być osiągnięta koordy- 
nacja między operacjami 
na Dalekim Wschodzie, 
skami mongolskiemi, 

Celem maskowania ruchów 

wojsk mają być wywoływane 
częste bitwy-w północnej Man- 
dżurii. 

Właściwe operacje wojenne 
rozpocząć się mają dopiero w li- 
stopadzie, kiedy to Bliicher 

wystąpi oflcjalnie 
przeciwko armji chińskiej. 

Jak widać, Sowiety przygoto 
wują się energicznie do rozgryw 
ki na Dalekim Wschodzie i wy- 
buch t. zw. wielkiej wojny z Chi 
nami jest tylko 


armji 
a woj- 


Dziś decydująca konferencja 


Marszałka Pusudskiego -z premjerem 


` 


Swıtalşkım. 


Warszawa, 17.9. (Od wt, k.) 
Po sobotniej deklaracji stron 
nictw lewicy I centrum 4 po 
konferencji marszałka Daszvfń 
skiego z premierem  Śwital 
skim w rozwoju dalszych wy 


| nastapila przerwa, 
Dziś spodziewana jest ponow- 
na konferencja marszałka Pt- 
sudskiezo z premierenf Świta! 
skim po której będzie można 
oczekiwać decyzji rządu. 


radków 12. Dat 
Panika w kinie, 
1500 dzieci w groźnem 
niebezpieczefń. stwie. 


Nowy Jork, 17. 9. (Tel. wt) 
Wczoraj wieczorem przy wy- 
świetlaniu dlą dzieci filmu w 
starym budynku szkolnym w 
jednej z dzielnic New-Yorku 

powstała panika. 
Sytuację utrudhiało zgórą 50 ( 
dzieci. 
zgromadzonych 
ściem 


przed wèb 


-Niesiemv" plon!.... 


Radosny dzień w Gemzowie. 


Łódź, 17 września. Staraniem 
küla rolniczego gospodyń wiej- 
skich w Qiemzowię odbyło się * 

święto dożynek. 

Uraczvstość zaszczycił $wą 
obecnością ks. kanonik Siciński 
Jestarosta, RZewski. 

Na samym wstepie wieśniacy 
ubrani w 

barwne stroje ludowe 

odśpiewali cały Szereg satvry- 
cznych plosenek. » 

. "Następnie zabrał -qłós kS ka- 
nonik: Siefński. który mów ac o 
* dożynkach wspomniał iż wszel 
ka praca organizacyjna: polep- 
Sza duszę ludzkie. że człowie- 
kowi zorganizowanemy iest-zna 
cznie lepiej aniżeli człowieko 
wi chodzącemu luzem. 

Dalej przemawiał starosta 
Fzewski który wskazał na dn: 
żvnki fako wielka tradycię pod 
kreślając. że iakkolwiek z bit- 
gim lat zmieniły one . formę. 
lecz treść póżostała ta a 


Wkońch przemawiał p. ŻY- 


konferencja myśliwych Hidatik. 


Ofenzywa przeciw zakazow!i polowamia. 


Łódź, 17. 9. Wobec zakazu 
polowania na terenie powfatu 
łódzkiezo w. roku bieżącym. w 
związku z wvytępieniem zuncl- 
nem zwierzyny, w sobotę w 
starostwie odbyła się kopferan 
cja .z udziałem przedstawiciel 
kółek mvśliwskich powiatu 
łódzkiego 1  przedstawicie'a 
związku łówieckiczo inż. So- 
lowskieco ze Zgierza. 

Zebrani wobec stwierdzenia 
dużego -wzrostu kuropatew 
prosili starostwo łódzkie 

o uchylenie zakazu 


połowania na kuropatwy z 
dniem 20 września r. b. | na 
załące w okresie od 1 qrudn'a 
do 15 stycznia. Nadto przedsta 
wiciele kółek myśliwskich pro 
sili starostwo o przywrócen'e 
corocznych polowa na kurn- 


do szkoły w oczekiwaniu -na 
swoją kolejkę. 

1500- dzieciom. * znajdującym 
sie w gmachu szkolnym grozi- 
ło; wielkie -~ niebezpieczeństwu. 
Z-trudem zdołano. opanować 
sytuacje. 
' 30 dzieci 
zostalo ciężko zranionych: 


— X— 


. 


uliliński oraz. instruktoricji 
Na: zakończenie urożżystości 
hd „Wręczvł ks. kanbnikawi i 
staroście piękne wieńce dożyn: 
kowe,- 
W tem miejscu hatete wspom 
rieć é kótotolnicze gospodyń 
wiejskich w Giemzowie zorga 
iiżówane zostało przez p. Ży- 
chlińską 
Z biegiem cżasu powstała też 
=wietlica: ezytelnia pism i ksią 
żek - aracownia: robót ręcznych 
szwalńa Ít. p ~> 
Koło rolnicze gospodyń wiej 


| 


skchh w (iemzowie jest pierw- 
sąa Orzaniżacią która otrzyma 
ta sitbsydium z Scimiku powia 
towego, Kało to. którego zada 
niem iest wvchowanie młodzie: 
żv żeńskiej w kierunku przv- 
sposobienia eosnadarczego | rol 
niczego posłada hasło. które 
brami: przez pracę oświatową 
| społeczna podniość dobrobyt 
wospodarstwa. _ (x) 
Ra 


patwy w okresie od 15 wrze: 
śnia do końca listopada tak 
również corocznych polowań 
na zalące. Nadto zebrani „prosi 
li p, starosty Rżewskiego, aż’ 
bv zwrócił się do wojewódz 
twa z projektem wydania 

jednakowych zezwoleń 
półowania we wszystkich po- 
wiatach województwa. łódzkie 
go, mimo polowań zakazany.-:h 
celem unikniecia obecnej pstro 
kacizny powodującej wędrów 
ki myśliwych 2 powiatu do DG 
watu., 
DEPTE ANR T S E I 
KURS FILET ręcznego 10 zł. Praca 
zapewniona, Wyuczam haftów recz 
nych, maszynow. Toledo, aplikację i 
wenecką ' robotę. Kaufmanowa. ul 
Piotrkowska 18, podw. prawa oficy 
na, I piętro, 


wenvi 


militarnej u 
kwestją czasu, 
potrzebnego do skoordynowani | 


akcj! zaczepnej wojsk sowiec- |dziś 


kich, 


Przerwany 


Rosja — Ameryka. 


Moskwa, 17 września. (Tel. 
wł.) Samolot sowiecki, który 
wystartował do lotu Moskwa—|w Mikołajewsku nad Amurem 
Ameryka przez Ocean Spokoj-'z powodu tajfunu. 


Co. zebrano — ogień zniszczył. ` 


Groźne pożaty po' wsiach 


Łódź, 17 września. Wczoraj 
po południu we wsl Jerwonicę, 
gminy Puczniew. w powięcie 
łódzkim wybuchł pożar w za- 
grodzie Stanisława Plekańskie= 
go. Ogień powodowany silnym 
wiatrem przerzucił się na są- 


dzi policja. 


siednią zagrodę Michała Mro- 

żewskiego, obie zagrody. mimo 

usilnej akcji straży ogniowej 
spłonęły doszczętnie, 

Straty sięgają wysokości 50 
tvsięcy złotych. 

We wsi Czarnocin. w powie- 
cie łódzkim spaliły się cztery 
stodoły ze zbożem, stanowiące 
własność Józefa Jaronka. Jana 
Ambrożka i Andrzeja Stępiń- 
skiego, 

Straty sięgają wysokości oko 


Co głowa, 


nionych 


nem zbożem. 


cv złotych. 


Wieśniacy zadowoleni zrozporządzenia 
Łódź, 17 września, Minister |szności i miało podkład nietylko 


Spraw Wewnętrznych gen, Sła 
woi - Sk'adkowski dokonywu- 
jąc inspekcji wsi zwrócił uwa- 
«e na niesanitarny stan pod- 
wórz wiejskich. które zarzuco- 
ne są śmieciąmi' oraz: na brak u+ 
stepów. 

Wszwiązku z;tem wydane zo 
stało zarzadzenie © urządzaniu 
gnojowisk | śmietników” 

ra iednem mielscu 
bo wybudowaniu ustępów. 

Obecnie dopiero wieśniacy 
spostrzebli. że zarządzenie mi- 
nistra nie było pozbawione słu- 


: Nr 240 8 
č i 
Jak ożywić ruch budowlany? 
rozpoczął się:«we Lwowie. A 
ry 
Ze Lwowa telefonują: omówieni a $ytuacji gospodar- „Polityka budowlano-mieszka i ni T 
We Lwowie: rozpoczął się czej kraju oraz wypracowania nlowa”. ten 
ogólnopolski zjazd izb| postulatów... które . wysuią |Referat ten po ewentualnych na r 
przemysłowoshandlowych d: a | przedstawiciele przemysłu | |zmianach. jakie wprowadzi pie | i utr 
handlu*na konfereńcji z człon- [num zjazdu 12b: we Lwowie W 

kami rządu, zapowiedzianej na |wygłoszóny będzie przez milk któr: 
lot 3 pierwsze dńi października. |Klarnera ha pąździernikoWAĄ potu 

Porządek obrad zjazdu lwow- |konferencji z rządem, jako Wif dell 
3 skiego obejmuje: przeszło dwa |raz poglądów :sier przemysłowy koch 

dzieścia- punktów `= porządku |wo-handlowych na aktualną mu 

ny zmuszony był dzi ennego, Z których więk- |przyszłą politykę budowiętaj Gdy 
przerwać lót szość dotyczy zagadnienia tządu. zacz 
wzmożenia naszego eksportu. Referat „min. Klarnera 28%] mait 
Wielkie zalnteresowanie buf Wiera szczegółowo opracowi rk; 
dzi referat, który. na zjeździe |ny projekt ożywienia ruchu Dii miał: 
wygłosi prezęs wWafszawskiej |dowlanegp w. Polsce z wioshAj — | 

Izby» przemysłow o = handlowej | 1930 r. dzie 
b, nii: Klarňher na temat X niem 
p RO D 
ło 30 tysięcy złotych. Przyczy- Echa włamania do giełdy. | 
ny pożaru nie ustalono. Docho- P lo 
dzenię.w tym kierunku prowa- Toe OWA[Z| WI | l JJ rg 2 
Wieczorem we wsi Stanisła-| „Łódź, 17 września, Onegdaj-.| Nazwiska aresztowanych $8] wien 
wów Stary, gminy Babice. wjf zuchwałe włamanie do lo- względu ra toczące się w dal- racji. 
Sinde tódzkim 2 ulewytaż: kalu w samem centrum miasta |szym ciągą śledztwo, trzymane ną il 
DOW. dotad przyczyn Wy Př opł Piotrkowskiej 96 lódz |są Gdy 

bucht pożar w zagrodzie Petro- | “iei giełdy pfeniężńej, póstawiło w ścisłej tajemnicy, gle 
neli Twardowskiej. Pożar prze- | nog! calą policję łódzką, Ka-| Sumy, jąka stała się łupem] pewr 
rzucił sie szybko fa saarode 1a siarze, fachowcy w całem 'tepo |włamywaczy, ostatecznie nie wł ra w 
DUD? RB) bocie słowa znaczeniu pożacterali ża |stalono, Giełda łódzka oraz W] towa 
na Wiśniaka. Przęd przy Bia sobą buki iaa BAET N pe Diasa pp pyi 
straży e zagrody Aria onors wazelkie ślady kupców m. Łodzi żadnych strali mow. 
doszczętnie jolie rc, utrudńiając niezmiernie posżuki- |jednak nie _ poniósł, ponieważ = 
i H pkd bat Coo I wszelkie kwoty tych instytug z 
wym i narzędziami rąiniczemi: Mimo tych osirnkawóci jodan ięcioorwadć I sp kontach ej zi 
„Straty WveraoRone prenz po: przestępcy "nie UNA zdsłużonej wkankach. róche 
żar slecają wysokości 80 tysię- kary. W ciągu ubiegłej nocy wla | ` Łupem kasiarzy padła jedy-| ku | 
dze śledcze 'zarządziłycały sze |nie prywatna gotówka sekrdta] dząc 
yeğ obłuw, które przyczyniły'się |rza giełdy łódzkiej mecenasa 04 obiec 
to rozum ‘Ido zatrzymania kilku podejrza- |palińskiego, w wysokości okoti zywa 
$ nych-o udział- w zuchwatym | 10.090 złotych, í 
występie osobników. a oi f 
lictan 
Nad MM morzem Wied: 
naturv sanitarno -- higjenicznej, | dał ię 
ale i natury ękonegicznej. tei ro 
Okazało sie + mianowicie, ja [o p. , 

skupianie gnoju k śmieci na jed- Kah 


nem miejscu oraz urządzenie u- 
stepów podn!osło znacznie -4 
wydajność roli. 

Wieśniacy z terenu powiatu 
łódzkiego. którzy dotąd cały 
nawóż sprowadzań z miasta — 
obecnie czvnią to w bardzo MdP 
tyr zakresie. 

Jost to jeszcze”jeden dowód 
p słuszności zarządzeń „latają- 
cego ministra”. (0) 


-Pred zjatiem prezesów kółek. zal tayt 


z-łeronu całego. powiatu. tódzkieqo+ 


Łódź, 17 września. Jędną z 
naiżywotni ejszych spraw w do 
ble obecnej absorbującą nasze 
sfery rolnicze — to kwestja u- 
nilikacji : Centralneżo Zwiazki 
Kółek Rolniczych I Centralnego 
Towarzystwa Rolniczego, 

Ponieważ oble  orcanizacje 
nie mogłv dojść między sobą 

i do porozumienia 
zwrócóno się do Starosty Rżew 
skiego z prośbą o arbitraż. 

Jak się dowiadujemy dzięki 
arbitrażowi doszło wreszcię do 
całkowitego porozumienia, 


Sąd Pracy w 


W związku z tén w dniu 2 
września b. r. w lokafu asa 
wych Towarzystw i opcję 
byi, Lotniczych odbedzie się 
pierwsze  pbsi 


wanego zjazdu$ 


prezesów kek olficzych 
z terenu całego” powiaty łódz- 
kiego. 

Że wzgledi * ‘na poważne 
punktv porządku  dzienneko, 
pierwszy ten ziazd zapow ada 
się bardzo ciekawie. (x) 

-A 


Pabjanicach. 


Przychylne potraktowanie prośby 
przez władze. 


Z Pabianic donoszą: 

Liczne sprawy. z jakiemi pa- 
bfanicki świat pracy zmuszony 
jest zwracać się do Sądu Pracy 
w Łodzi: spowodował koniecz- 
ność powołania do życia 

Sadu Pracy w Pabianicach. 

W ostatnich dniach związki 
zawodowe za pośrednictwem 
swych przedstawicieli zwróciły 
się do władz z prośba o zorga- 


nizowanie Sadu Pracy w Pabja 
nicach. W odpowiedzi na tę pro 
śbę nadeszła wczoraj wiado- 
mość: o przychvinem notrakto- 
waniu tej sprawy. to też w naj- 
bliższych dniach spodziewać się 
należy powołahia do życia w 
Pabianicach sańtódzielniego Sa- 
lu Pracy. lub ekspozytury Są- 
dn Pracy w Lodži: 


— x — 


Uczeń skazany 


"na dwa lata 
Z Tarnopola donoszą: 


W kwietniu pisaliśmy o zu- |zbrodni 
rabunko |uszkodzenia cjała.l skazano ò 


chwałym napadzie 


c. więzienia. 


której uznano Grigla winnym 
rabunku i ciężkiego 


wym ucznia Michała Grigla na|na 2 lata ciężkiego więzienia, 
prof, Pawła Szkaluka. 9 b. m.|przy zastosowaniu okoliczno- 


odbyła się w sądzie okręgo-|4ci łagodzących 
Tarnopolu rozprawa [niem aresztu śledczego, . 
przed sądem przysięgłych. na 


wym w 


i z zalicze- 


(ZAR 


IN 


SEZONU. JESIEN- 


UROCZYSTE 
OTWARCIE 


Nad 


NEGO! 


TOM MIX 


roaram:; 


W programie: produkcja F. 


w towdortkim 
iramatie 
w 10 akt, p, te 


B. O. 1929/30 


Pojedynek w Samolacie 


Komsadia amerykańska w 2-7; aktach. 
z 
Początek seansów og. 4pp w sohofy i niedzielę og. 12. Na plerwszy seans wazysikie m, po 50 gr. 


zenić zunifiko- i 


Figa s AGE MNE merki 
Instytdt rybacki przeprowadzą 


na wybrzeżi w”części otwarte- 


gvo Bałtyku” Mery eniem Wys 


boru i wii P ji epy 
„WISIK p Eh „45. l 
* Prace te’ AO ZOSTANA 


w ciągu b. m. tak, że ii w ro- 
ku przysztyfił $pódzie WAę się 
możną rozpoczógia.bridowy por, 
tut. 

Nie potrzebujemy pódkreślać 
jak więlkie znaczenię dla pod- 
ni ieć p tybgłóstwa morskiego 
mieć Rox przyszły "bórt ry- 
backi RAY twarzy "Baty kiem 
— zaznaczamy tvlko. Ż6 rvba- 
ty póz będący w posfa- 
daniu kutrów: motorowych i ża- 
olowych. ż chwilą realiząc aci pro 
ekta idówy tu, Sme *"pędą 


Me NOŚĆ AA 14 FoK 
AET AE 83 


Zdarzeniai wypadki 
ubiegłej doby. 


(—) Marszałek Piłsudski od- 
był wczoraj kilkugodzińna nara 
dę ź premjerem Świtalskim i mi 


| nistro Moraczowskim na ste=' 
mat wytworzonej sytuacji poli- 


tycznej. . Szczegóły narady. są 
trzymane. narazie w tajemnicy. 

(—) W Toruniu sierżant pul- 
ku fótniczezó Alfons Kotkowski 
zasztyletował chorążego tegoż 
pułku Wojciecha Dońca, przy- 
łapawczy u niego swoją źonę in 
ilagranti. 

(—) We Lwowie wybuch? 
strajk ąktorów z powodu niewy 
anA zaż przęz „dyrękcię tę- 


RY Na Kon ngresie żydów-0r- 
todoksów w, 
no hołd dla tolerancji religijne) 
Palski. 

(—) Polak Kazimierz Priszyń 
ski przebył drogę z Warszawy 
do Kopenhagi wzdłuż brzegów 
morskich Niemiec i Danji ma- 
tym kaiakiem w ciagu 4 tygod- 
ni, Należy Przypomnieć, że jego 
kajak jest łodzią długości zale- 
dwie, kilku metrów i szerokości 
60 centymetrów, Kająk ten zag- 
patrzony bvł w mały. żagiel dlali 
zwiększenia szybkości. P. Pru- 
szyński zatrzymał. się podczas 
całej podróży tylko na trzy dni ' 
w. Bydgoszczy, 

(=) Delegaci. Ministerstwa 
Pracy dyr, Goetel i p. Dagman 
przęz dwa dni odbywali lustra- 
cję ksiąg Okręgowego Zarządu 
Kas Chorych. w Lodzi w spia- 
Wi koi „wytoczotjych w 


KOPA sz itala n 
ew ko ŚW Ritala nrzy 


LX V.2QDra- 
ny mąterjaf Ko sja M PATA: doży- 


ła ministrowi Prystorowi. 


b 


iedniy uchwalo- |. 


rybołóstwo TAMNI 
i na terenach póładmmowo - zaf 


chodnięh części, Bałtyku, które 
datvchczas: NIĆ jest " p 


|| prze Ren liegnców, 
[nid VEDR Grd ró poj, 
witać należy% lznaniem. gdyśje 


wybrzeże. nasze dotychczas odi 
Dębków (tj, Krańicy niemiec? Pc 
kiej) aż po, Więlką Wieś (miefq teatrz 
sce. gdzie Się zaczyna półwyą orzejn 
sep Hel), nie posiada 
", -ani jednego portii, Oto g 
ani przystani, którabv mogłj cę ža 
dać rybakom pracującym na pe | Negrc 
nem morzu schronienie, Rybacj stwą ; 
two nasze rożwijać się może tyl w szti 
ko, gdy będzie miało należyciśj rowy 
zapewnione schronienie dla stali zbyt 
ków i kutrów, jak to ma mieli proche 
sce na /"fobliskienr" wybrzeźlił gazow 
inoyskiem, które usiane jest pojaun s 
prostii portami rybackiemi. Aktor} 
tego i 


Do akt Nryd488 19297, 
UŁ OSZENIE. 

Komornik Sadu Gzcodzkiego w. ŁÓ Tutaj 
dzi II rew. Bo Pingielskł zanw”w bór po: 
dzi przy ul, Półydniówej nr. 20, pa z u nie, 
sadzie art. 1030 Ust. Post Cyw. ogla Artyst 
sza, że w dniu 20 września 1929 © p 
od godz; 10 sang +w- Łodzi przy: uli 
Głównej nisd by 4 - Piotrkowskiej, nf 
285 odbędzie się sprzedaż przez licy? MARY 
tację fileliomoścą nalełących go Jar 
Candrykazesktddłąch ch się z luster i 
innych, składającyćhslę na sumę 4% 
złotych. 3 

Łódź, -dala"fowrzęśnja 1629 P7 |Przekd: 

kómórnńć BU Pincie eri 33) 


Dr. Lewkowicz 
Choroby:skórne wenerycz. I ptolo wt 
KONSTANTYNOWSKA 12 tel." 
Prim o E o E T or 4508 

dla pań ód 4 — 5. 
Dia niezamożńvch ceny leczhie” 


[Fred — 
do piw! 
Jeszcze 
kiedy z 
jcę swe 
w jaki: 
ty się 
to, co « 
pom 


SZAFIR HHFL uli Zielona 13 (Bat) 
ty) zagubił portfel z książeczką wo 
skową | kwit inkasowy Banku Zw 
Sp. -Zarobkowych w. Łodzi Nr 
018,251 ina 2 weksle sumy 253 al 
Kwit ten unieważniąm. - 


KAZIMIERZ. MAŁOLEPSZY. ul, -Marjszczęśli 
clna 30, zgubił, książeczkę wojsko Z gi 
wyd. w Póznaniu 7 beon administt4biło się 

metrykę urodzenia wyd. w Łodzi jBię, że 


OKAZJA! sprzedam garderobę, zdażyła 4 
tar stojący i nocne stoliki. Ul Lime ką, 

nówskiego 46 (Aleksandrowska) u go ST 

spodarza, * cznie. - 


nh 
POKÓJ frontowy do wynajęcia na" sna 1 
tschmiast ładnie umeblowany -z wogle ob 


nem wejściem dla inteligentnej panlikyc ich 
przy bezdzietnej rodzinie ;przy”. ali Słowo c 
Konstantynowskiej 76; m. 14 I w Es } 
Z py A zp 4 
Z POWODU wyjazdu zee "Ale i 
mochód za 700 zt, Ponsrska 163. de chor 


Nr. 240 ECHO" Str. 3 ga 
Kłopoty biednego listonosza. Wspaniałomyślny list przełożonej Klasztoru. 

j i r i że j - ini 7} się Isiostre Helenę, najechał szający list od przełożonej kla 

Í- a bezpieczeństwa u-|zało się, że jest to osoba zu Parę dni temu zdarzył się ę, naje od przeł z 

ka tod perei era Ho He kortia e „rogaczowi” |pełnie obca! |śmiertelny wyr 1dek przejecha | automobil ciężarowy. sztoru, do którego siostra He 

wy, listonosz londyński, 40-let-\tak serdeczne lanie, że ten ry| Przygoda ta znalazła swójlnia w Londynie, przy ulicy > Szofera naturalnie = lena seti f list teu 

ka | ni Thom Mardell. Pulchniutki |chło całkowicie otrzeźwiał. Mi |epilog w sądzie, gdyż dama |Beaufortstreet. T E ENE Ds natychmiast przed A ZA CZYsE i ilsa 

ten | niema] karli człowieczy= |mo to listonosz zażądał widze-|owa zaskarżyła listonosza o| Na przechodzącą wpoprzek jale podczas rozprawy, po „Bóg W Ric y E 

iii na miał na nieszczęście swoje |nia się ze swoją „żoną“. Jakież | obrazę honoru. ulicy zakonnicę katolicką, z za |adresem lekarza „ sądowego. | wszystko i niechaj wola Jego 

pie | ( utrapienie było jego zdziwienie, gdy oka —Xx— konu Sakramentek, 68-letnią [przyszedł prawdziwie wzru-|się stanie. z 

zie bardzo piękną żonkę, „Przebaczamy I... 


która sporo sprawiała mu kło- 
potu. Przez dłuższy czas Mar- 
dell był przekonany, że żona 
kocha go gorąco i dochowuje 


SKARBY SZLACHETNEJ STORI DEKORACYJNE WSCHODU 


wanu, z którego przemawiają do 
nas upodobania aryjskie Persów 
|i jakieś głębokie symbole Wscho 
du, Pantery, węże olbrzymy, 
polujące na zwierzęta, konie, 
wszystko to znajduje się w ru- 
chu — żyje. 

„Koloryt szlachetny, całemu 
pejzażowi nadaje tyle życia i to- 
nów, że wszystkie grupy prze- 
mawiają do widza i 

zmieniają połysk 
zależnie od punktu, z jakiego to 
wielkie dzieło oglądamy. 

Rządowi musimy być wdzię- 
czni, że zatrzymał taki skarb w 
kraju, za stosunkowo niewygó- 
rowaną sumę, Wartość okazu 
jest o wiele większa i w każdym 
razie, jeżeli nie trzy razy, 

to napewno dwa razy tyle, 
za jaką został nabyty, 

Jeszcze jedna uwaga: Dywan 
ten winien znaleźć godne oto- 
czenie, a więc musi się znaleźć 
na Wawelu, w komnatach kró- 
lewskich, otoczony balustradą, 
gdzie zajaśnieje całą potęgą swe 
go wdzięku i niezrównanej arty 
[stycznej potęgi, Uchowaj Boże, 
zawieszać na ścianiel 


XxX 


„Chciałabym wnieść do 
pana prośbę w imieniu wła- 
snem i wszystkich moich sióstr 
ażeby pan ocalił szofera, który 
może był, a może nie był, 
przyczyną Śmierci naszej dro- 
giej siostry. 

„Kto wie, bardzo możliwe, 
że siostra Helena 

sama ponosi winę. 

Może odważyła się na przej- 
ście ulicy, kiedy automobi! był 
za blisko, a może go nie sły- 
szała, bo była głucha na jedno 
ucho. W każdym razie, jeżeli 
to była wina biednego tezo 
człowieka, to my przebacza- 
my mu z głębi naszych serc ł 
jesteśmy pewne, że nasza ko- 
chana siostra modli się takżę 
za niego tam w niebie. 

„Nie możemy wprost pomy 
śleć o tem, ażeby go ukarano z 
naszego powodu. Odczułybyś- 
my to boleśniej nawet, aniżeli 
śmierć naszej kochanej siostry 
o której wiemy, że poszła do 
nieba. Modlimy się do Wszech 
mocnego Boga, ażeby ten bie- 
dak rychło 

został uwolniony 
od. wszelkiej dalszej trfwogf. 
Jak słyszałyśmy jest to czło 
wiek. który ma rodzinę... 
Pozostaję z szacunkiem: Mą 
rja Edyta, przełożona”. 

Módły zmarłej zakonnicy 3 
żyjących jej sióstr zostały wy= 
słuchane. — Szofera uwolnio- 
no. 


DOKTOR 


WOŁKOWYSKI 


powrócił. 
Cegielniana 25, tel. 26-87, 


Śpecialista chorób skórnych | wense 

rycznych Elektroterapia. Leczenie 
r „lampą kwarcową, 

Przyimale od gi 3— 1 ad5 —8 
w ńiedz, | święta od 9—]1, 


Polał-tenegat nadprozydoniom Wostal 


Kariera grudziądzkiego ślusarza. 


mu bezwzględnie wierności. 
ma] Gdy jednak sąsiedzi i znajomi 
zaczęli mu szeptać do ucha roz 
20] maite plotki i ploteczki o awan w z O L S C E 
vii turkach, których bohaterką - 
bi miała być jego ukochana Mary 
m4 — listonosz przyjął wpraw- 
dzie owe wiadomości z oburze 
niem. lecz mimo to w duszy je- 
Ko poczęło 
nurtować podejrzenie. 
l oto pewnego wieczora wra 
| cał ze służby do Fikar w sta- 
nie mocno  podchmielonym. ł t Ś | 
"| Wraz z koleżką wstąpił bo został kupiony ża po owe swej war 0 C K] 
%]| wiem „na chwilkę" do restan- A 
lal: racji gdzie wypił dość znacz- Jeden z wybitnych znawców Są to unikaty, ; . jaki posiada sł inol 
ae] ną ilość smakowitych wódek dywanów į tkanin wschodnich |Znaleźć dziś dzieło największe- „ Dywan ten wedle terminolo- 
Gdy tak szedł ulicą. ujrzał na- wypowiada następujące uwagi z |go europejskiego artysty znacz- | gj: Wilhelma Bodego aa La 
kle w oknie drugiero piętra |powodu niesłusznych jego zda- |nie łatwiej, niż okaz z czasów e- „Jagdteppich , bezwarunkowo 
emi pewnei kamienicy kobietę. któ niem ataków prasy w sprawie |poki perskiego renesansu. .|przewyższa pod względem arty: 
w] ra wydała mu sie jego żoną. w zakupionego przez rząd dywanu| Polska pod tym względem zaj stycznym słynne dywany wie- 
v| towarzvstwie jakiegoś młode- |wilanowskiego: muje obecnie deńskie. 
ar zo oficera. który czule ją obef- Zainteresowanie się wschod jerez ars astry ' | Ww wadę wy verpa 
ra] mował. : niemi dywanami i tkaninami nie |A był czas, kiedy byliśmy pierw niu zwierząt, w Ich walce z sobą 
aż —_T0 moja żona! Wresz- dobiega jeszcze lat czterdziestu. |szymi. i w akcentowaniu tej walki uwy 
Sy] cie złanie ja na ROTĄCYM UCZYŃ Etapem, od którego rozpo- Z pośród znajdujących się w datnia się à 
ý u! — zawołał i uniesiony czyna się szersze kraju dywanów część (połowa) wpływ chiński, 
| psciekłością podaży! szybko nie naukowe dywanu w skarbcu wawelskim | Jest to naturalne, W epoce Wiel 
F| ku bramie kamienicy. A wi- wschodniego tkactwa należy u-|(druga część w Muzeum Sztuki |kiego Abbasa w Ispahani praco 
ts] dząc ciągle ieszcze „żonę“ w ważać wystawę wiedeńską w |Dekoracyjnej w Paryżu, winna | ważę dużo wybitnych artystów 
0-4 obieciach oficera począł wY- |1890 r, która spowodowała sze- być postawiona na pierwszem chińskich, którzy  uwydatnili 
ło] zywać ia reg prac naukowych, Na przed- |miejscu. Niestety, jest to tylko |swój wpływ w sztuce perskiej. 
obelżywemi słowami. niem miejscu należy postawić bezcenną połówką! Minjatury wielu iluminowanych 
li A te krzyki zbliżył Się pO- [prace Wilhelma B ego i Kara- Drugim, zupełnie bezcennym |rękopisów perskich mają charak 
cran! któremu listonosz OR: aczka. dywanem musimy nazwać okaz terystyczne 
wiedział swoja historje i zażą: Niezmiernie skomplikowane | wilanowski*. Pomijając jego wy cechy chińskie, 
| dał iero interwencii. W toku h któ , i h Po T ‘dzi fai hi 
tei rozmowy wyleciał z kamie badania ornamentu, W rym miary i stan zachowania jest to o samo widzimy w fajansac 
hiew áw nfieer | mimn nhecno |szęste przeplatają się symbole |niezaprzeczenie jeden z najpię- |w wyrobach z bronzu. 
. historyczne, mitologiczne | etno. |kniejszych okazów, Lecz wróćmy do naszego dy- 
raficzne zabierze mae wierz I w 7 a O oj 
„ak czasu naukowcom, którzy zech- DA r ja 
> Artystka cą prace swe poświecić Badania Nowa łódź ratunkowa dla hydroplanów. 
ej szlachetnej sztuki dekoracyj- 
psl W PŁOMIENISTEJ SUKNI. nej, w której wypowiadały się | ""ETT== TJT > uszy 
|, Fatalny strzał narody Wschodu ZEBRA WS ZAC A YZ DNAS ZEN | 
y$ na scenie. różnych szczepów, a w której od% : kC W 7 AEK AE TZ i BDS = A 
od bijał się zarówno islamizm, jak i wyk ZA 4 Epó: ADA 
c Podczas przedstawienia w |mist zny buddyzm, 
cji teatrze w Jassy wydarzył się Epoka rozkwitu 
y4 orzejmujący widzów sztuki owej 
groza wypadek. rzypada na okres Szacha_ Ab- 
Oto grająca w żydowskiej sztu |basa Wielkiego z dynastji Sefe 
rfa i izela |widów, w. XVI, panowanie któ 
" ce żargonowej aktorka Gizela < 
ell Negrcaun omal nie padła pa-|rego możemy nazwać drugim o- 


kresem perskiego renesansu. 
Stolicą państwa w okresie tej 
dynastji staje się miasto lspahan 


6 stwą ognia. Jeden z aktorów 
IV) w sztuce oddał strzał rewolwe 
ziel rowy za kulisę, Ślepy patron. 


Jan Gronowski, nadprezy- 
dent (tyle co wojewoda) pro- 
wincji Westfalji, liczącej okóło 
6 miljonów mieszkańców, ob- 


nych warunkach jego matka I 
rodzeństwo, W Grudziądzu u= 
kończył szkołę elementarną 1 
został ślusarzem; następnie 


lal zbyt widocznie naładowany | Tu, w tem ca wią ekg się chodził niedawno udał się do Berlina, gdzie dzię 
ch] prochem stał się przyczyną, że PWZ zał 35-lecie swego małżeństwa. |ki niezwykłym zdolnościom 
4 siad ea pani Nesré= | fly w pay wwa w tw idiotą szacunku WAD x na czolo, Kato 
o" aun stanęła w omieniaz c , A | uznan ego pracy na wyso- | par JI €ntrum, Której do dzi 
Aktorka jednak nie zauważyła |dotychczas warsztaty tkackie kiem i odpowiedzialnem stano- |pozostał wierny. Został po- 
tego i z dla których kartony « cy gary wisku otrzymał przy tej oka- |słem na sejm pruski. Przed sze 
weszła na scenę. wybitni, a nawet obs a ar Se. y zji, jak prasa donosi, niezliczo» |Ściu laty wreszcie powołany 
tol Tutaj dopiero, w oczach prze- now „eter „bow nie napiy > k ną llość gratulacyj z całych Nie |został na stanowisko najwyż- 
| wje PsKoŚĆ. Arte ej ram avni perskiej = zz x mee s PRAN szego urzędnika ia re 
zg KU niej koledzy i ugasili ogień. H | dd i IN ironowski pochodzi z Qru|nego prowincji najbardziej u- 
m Artystka odnieeią Europa posiada zaledwie kilka | W Anga skonateiowano nową łódź ratunkową dla tonących |dziądza: tam żyje w skrom-'przemysłowionej w Prusiech. 
poważne poparzenia. dywanów, które należy trakto- |hydroplanów. Tylna część łodzi może być opuszczona w wo- | x 
A Aj CE wać jako okazy wielkiej sztuki. ' dę, poczem hydroplan można łatwo wciąśnąć do łodzi. (ip) x 
nf; 
y {MARY ROBERTS RINEHART |się, że będzie przy niej czuwać. |zgonną rozpacz? Czy też zacho- — Narazie, nie, Nie mogę. |szczyciel cudzego mienia. Wy-|o moje wieczne pióro, które, pa 
na T Dziwne to było, że się te dwie jwać wszystko w tajemnicy, po- |Przypuszczam, że później trze- wadzie się, gdzie i komu |matce, jest najdroższą rzeczą, ja 
ri kobiety znalazły pod jednym da- |zwolić, żeby za niego wyszła 1|ba będzie sprzedać ten dom. — sprzedał perły — w Plattsbur- |ką posiadam na ziemi. Jeżeli zaś 
190 | 55 A chem, i vava po prezyden ppo p wszystkiem, o nlej Napred przeniosę się do cioci gu, jubilerowi nazwiskiem Dol-|nie żyje, to znaczy, że ją zabili, 
| cie syndykatu, a ga osieroco |i o zbro etycji, ar. awt razie pow po- 
(Przekład autoryzowany Janiny na córka po jego następcy. Obaj| Postanowiłem założyć hamu|  — Doskonale — rzekłem, —| — W takim razie — zakon- |ruszyć niebo i ziemię, żeby wy- 
| 33) Sujkowskief. oni umarli gwałtowną śmiercią, ||ec rozbujałej wyobraźni. Ro- |Pojedzie pani ze mną po połud- |kludowałem — nie ulega wątpli |tropić jej zabójcę czy zabójców. 
u Hpi każdy w przededniu nieuniknio» mantycznie biorąc, powinienem |niu do parku. Nie wolno opono- |wości, że również pieniądze, | — Łatwo powiedzieć, 
nego skandalu, , n» |był uważać zaręczynowy pier- |wać. Pani potrzebuje świeżego |które wiózł Flemingowi, y I pia) AE ek 
sd. = Kochanie — powtórzył b Z racji przyjazdu „Cioci .|ścjonek Małgorzaty za nieprze- powietrza, a ja — rozmowy z i Burton uderzył nogą o bok każ: asf k r r] Dae wibo zy 
sj Ered — jeżeli nie dasz mi klucza |chłopcom pozwolono zjeść obiad zwyciężoną przeszkodę. Ale tu |panią — dokończyłem niezręcz |biurka. Fa pk kich ; Ib cie ; 
ș d0 piwniczki, dostanę influenzy. |razem ze starszymi. Przy stole nie chodzi o romans. Walczyłem |nie. — Nie jestem tego pewien, — u lidia irae RPM 
% Jeszcze jedno ci powiem, jeżeli z takie ożywiemie, że |, szczęście swego Życia, a co|  Zgodziła się bez protestu, Po zauważył spokojnie. wsad pół b całą e 1 re- 
kiedy zmęczę się życiem i porzu | Małgorzacie powróciły częścio- | się tyczy pierścionka, to jestem |mimo, że było dopiero kilka mi-| Nie wytłumaczył się, dlacze- Gd mysi » ym się k ków 
|cę swego trupa w drwalni lub|wo rumieńce, Obserwując jej zdania, że jeżeli mężczyzna na- |nut po dziewiątej, zastałem w go. Opowiedział mu z kolei o u- i gtk Fl. e mam na karku 
«w jakim klubie politycznym, a |twarzyczkę, na której malował prawdę kocha kobietę | uważa, |piurze Burtona. Czekając na |cieczce Cartera, pod osłoną poli |tajemnicę Fleminga. Dać jej ry- 


się kolejno to smutek, to rezy- 
gnacja, to rozbawienie z powo- 
du ga chłopców, zadawałem 
sobie p ie, co też ona może 
wiedzłił, u czego nie chce mi 
powiedzieć, 


ty się tymczasem zamienisz w 
wito, co ona, to będę cię straszył, 
¡r pamiętaj! 

| — Wolna wola, — odparła 

|wyzywająco. — Już ja się posta 
„tam, żeby ona tu była wesoła i 
;riszczęśliwa, 
vj Z góry doleciał łoskot. Zro- 
tubiło się zamieszanie, bo okazało 
i się, że pani Butler zemdlała. 
"Fred chrząknął, a Edyta pośpie 
gzyła za wystraszoną pokojów- 


*— Do licha! — rzekł lakoni- 
„$znie. — Przytknąłbym jej pod 
gMosek prawdziwego amoniaku, 


że może jej dąć szczęście, to jej 
to powie, choćby miała sto 
ścionków. Niebezpieczna 


tego w celu propagandy. 


wszyscy normalniejsi. Pani But- 
ler zażyła trochę snu i poprosiła 
o śniadanie do łóżka. Chłopcy, 
naszukawszy się czapek, poszli 
na spacer. Ja. przypomniałem 
sobie o biurze. Małgorzata wy- 
szła za mną do hallu. 

Czułem si tak, — Dowiedział się pan cze- 
RA a Zaplątałem sie w e go? — zapytała ostrożnie, spo- 


o 


niczą sprawę po uszy i torturo- |ślądając na Edytę, Zoiętonjkca 
łem się m ię, |z przejęciem do  sklepikarza, 
jeżeli Wardr ża 4 neta który nie odesłał zakupionego 
mydła i krochmalu, 
Zawyj oq 


„toby dopiero otrzeźwiała — nie 
tych ich toaletowych aromatów. 
łowo daję, nie rozumiem, co o- 
pętało Edytę, ale z temi łagod- 
hemi, potulnemi kobietami, zaw 
lze tak! 
Ale pani Butler była napraw 
lde chora i Małgorzata uparła 


e} 


obowiąz- 1 
i |nieokreślenie, — Nic istotnego. 


w 


pani na Monmuth Avenue? 


mnie, zaznajomił się ze steno- 


ier grafistką, panną Grant i ta za- 
lok- | zwyczaj mroźna osoba, roztaja- 
tryna, prawda? No, ale nie piszę |ța 


od ciepła jego uśmiechu i ru- 
dej czupryny, jak śnieg na wio- 


We wtorek poczuliśmy się jsnę. Gdy wchodziłem, opowiada 


ła mu właśnie, że maleńkie 


dziecko jej siostry dostało koklu 
szu, 


— Żałuję, że nie studjowałem 
prawa — powitał mnie dzienni- 
karz. Podoba m! się ten kręty 
fach, 


Przeszliśmy do gabinetu, po- 
zostawiając pannę Grant samą. 
Młody człowiek spoważniał, 

— No więc, — rzekł, siada- 
jąc na biurku z rozbujanemi no- 
gami — okazuje się, że Wardrop 


— Właściwie nic — odparłem |'est złodziej. 


Złodziej? — powtórzy- 


Panno Małgorzato, nie powróci |łem. 


— Innemi słowy przywła- 


cji. 
Uśmiechnął się lekko, 

ak na zwyczajne samo- 

bójstwo za wielkie zamieszanie 

— rzekł, 


Wiadomość o potajemnej ko 
respondencji Joanny obudziła w 
nim żywe zainteresowanie, 


— Stare dziewczątko uma- 
czało w tem wszystkiem palce 
— rzekł stanowczo. — Możliwe, 
że pożyczała Flemingowi pie- 
Kde Skąd pan może wiedzieć 
że te skradzione sto tysięcy nie 
były jej własnością. 

— Mam wrażenie, że nie wy 
dała w życiu dolara, żeby jej nie 
skontrolowano. 


— Pozostaje do zrobienia 


szukać Joannę. Jeżeli żyje, 


bedzie coś wiedziała, Założe się | 


sopis, 
chód, co lubiła jeść, jak była u- 
brana — w tym wypadku 
była nieubrana, 
łuję, że ja nie mogę się tego pod 
jąć. W 
godzin nadeszłyby wiadomości, 
że ją widziano w stu miejscach 
i jedna z tych stu byłaby praw- 
dziwa — naturalnie, jeżeli jesz 
cze żyje. 


zaznaczyć, jaki miała 


jak 
Do licha, ża. 


ciągu czterdziestu ośmiu 


Pomimo, że mówił żartobli- 


wym tonem, wiedziałem, że nie 
żartuje i przyznałem mu rację. 
Zabraliśmy się we dwóch do 
wprowadzenia w czyn jego pla« 
nu, Napisałem do panny Lety- 
cji, żeby nic nie mówiąc od sie« 
bie kierowała wszystkich repor- 
terów do mnie. I tak mnie oble- 
tylko jedno — wygłosił arbitral |gali, 
nie Burton — a mianowicie od- li 


ź powodu sprawy Fleminga 
kilku więcej nie mogło mi zro- 


to i bié różnicy, 


D. c. m 


Str. 4 


Fcha ze stolicy. 


Życie Warszawy w kiłku wierszach. 


Dawno po faktycznem otwar 
ciu warszawskiego ogrodu z0- 
ologicziego, a też przed zapo 
wiedzianem  oilicjalnem jego 
otwarciu, zarząd ogrodu zoolo 
£icznego doszedł do wniosku, 
że pomieszczenia dla zwierząt 
należałoby budować inaczej. 
Ogród to ogród, a nie — dziel- 
nica willowa. Zarzuty opierają 
się na tem że w warszawskiem 
ogrodzie zoologicznem widać 
za dużo muru, desek i t. p. w 
pomieszczeniach dla zwierząt. 
Wszystko to powinno być Spo- 
wite w zieleń i zakryte dla 
oka. Poza tem tam powinno się 
pomyśleć nad urządzeniem po- 
mieszczeń podziemnych. Usta- 
lono to jako zasadę na ostat- 
niem posiedzeniu zarządu ogro 
du. Są to wzory zaczerpnięte 
q zagranicy. 

Szkoda. że tak późno zarząd 
ogrodu wchodzi na drogę re- 
form w urządzeniu zwierzyń- 
ca gdy jest on już na tyle go- 
tów i zapełniony, że uznano na 
reszcie za właściwe otworzyć 
go z całą oficjalną pompą. 

EJ z a 


Wolna, czy zajęta taksów- 
ka.. Łatwo to poznać w porze 
dziennej, trudniej o zmroku 
zwłaszcza gdy taksówka jesi 
w ruchu i nie widać czy ma 
chorągiewkę podniesioną, czy 
"USZCZONĄ. 

Związek właścicieli dorożek 
postanowił wprowadzić pew- 
ną inowację, która umożliwi 
pasażerom rozeznanie już ņa- 
odległość, czy taksówka jest 
wolna, czy zajęta. Ponad licz- 
nikami umieszczone być mają 
małe latarki elektryczne kolo- 
ru niebieskiego. Świecić się bę 
dą, gdy taksówka będzie wol- 
na. z chwilą zaś opuszczenia | 
przez szofera chorągiewki na 


brudu i złodziel. 


chciał 


wanych przez wróżki domo- 
krążne, 

Jak się dowiadujemy, król 
Bazyli Kwiek wystosował do 
władz petycję, w której prosi 
o opracowanie przepisów, do- 
tyczących zakładania obozo- 
wisk cygańskich na teryto- 
rium Polski. 


KRATECZKI 


U Az 


H o“ 


Dyrextor rzeźni miejskiej zawieszony. 


Echa afery trucicielskiej w Torumu. 


Z Torunia donoszą: 

W związku z aierą truciciel 
ską nieświeżem mięsem, do- 
starczanem oddziałom wojsko- 
wym w Toruniu, dotychczaso- 
wy 

dyrektor rzeźni mtiejskieł 
Niemiec. Kolbe, został przez 
władze miejskie zawieszony 
w urzędowaniu oraz zostało 


wytoczone mu śledztwo dyscy 
plinarne. za nienależyte speł- 
nianie obowiązków z urzędem 
jego złączonych. 

Ponadto dowiadujemy się, 
że i władze sądowe w związ- 
ku z tą aferą wdrożyły prze- 
ciwko dyr. Kolbemu dochodze 
mie karne. 


—X— 


Piękna twarz — pełna torebka. 


Amant w roli wywiadowcy. 


Łodzianie są obficie zaopa- 
trzeni w „punkty żywnościo- 
we*. Gdzie tylko jaki taki pla- 
cvk. odrazu rozkładają się na 
nim baby z nabiałem, odrazu 
wyrastają na brudnych płach- 
tach wzgórza kartofli, sterty se 
rów, kapusta i t. d. Na placach 
takich pełno jest wiktuałów, 
Złodziej bo- 

wyszukuje 


wiem umiejętnie 


punkt operacyjny. Tam, gdzie 


tlok, tam, gdzie zosposie przy- 
chodza z pelnemi sakiewkami, 


tam  najmilej, najbezpiecznicj 


kraść. 


NA ZIELONYM RYNKU. 
Wacław Bursztynowicz, mło 


i koleżanki po fachu „cyzanem'* 
zjawił się w dniu 29 lipca r. b. 
na Zielonym Rynku. — Wacuś 
koniecznie coś zarobić. 
Faktem jest jednak, że nię za- 
mierzał w tym celu kupić po 
tańszej cenie jaj. masła | sera. 


bv potem drożej je sprzedać na 


mieście. Nie. Nasz domorosły 


kluczniku. latarki będą gasły. |Cvzan inne miewał sposoby za- 


Projekt ten zgłosił związek n 
odpowiednich władz. Niewąt- 
pliwie spotka się z aprobatą. 


Jak wiadomo. władze zmu- 
siły cyganów. rezydujących na 
przedmieściąch Warszawy. 4o 
przeniesienia się w dalsze oko- 
lice. Stało się to wobec zbyt 
częstych kradzieży.  dokonv* 


twarz 


robków. bardziej „gotówkowe“ 
i intratne. 
Wacuś-cygan. spacerując bez 


celu pozornie, pò Rynku, zwró- 
cit w pewnej chwili uwage na 


swą rówieśnicę. dziewczyne po 
netna | urodną. mianowicie na 
Annę Nowak. Cygan jednakże 
choć młody. mie patrzył na 
rdziewczyny — ładna. 


W O O 


wosia 


33 osoby za kratkami. 


Aresztowania I rewizje w Zagłębiu 
Dąbrowskiem. 


Z Sosnowca donoszą: 

Komuniści w Zagłębiu Dą- 
browskiem pomimo bezwzgled 
nej walki, prowadzonej z nim: 
przez policję. nie zaprzestaja 
swej  destrukcyjnej roboty 
kontynuując ją nadal. 

Ożywioną działalność w 
ostatnich czasach wykazywa- 
ły komórki związku młodzie- 
ży komunistycznej. podlegają 
cej komitetowi dzielnicowemu 
Zagłębia Dąbrowskiego. 

Działalność ta uwydatniła 
się w miesiącu sierpniu i w po 
czątkach września rozrzuca- 
niem bibuły komunistycznej i 
rozwieszaniem transparentów 
bolszewickich. 


Sosuowiecki wydział t ślędo 


czy P. P. drogą żmudnych ob 
serwacyj | dochodzeń ustalił 
w tych dniach siedziby komu- 
nistów oraz ich nazwiska i w 
dniu wczorajszym przystąpi! 
do dokonywania rewizyj i are 
sztowań. 

Aresztowano ogółem 

33 osoby, 
na terenie całego Zagłębia. li- 
kwidując w ten sposób szeregi 
komórek Z. M. K. oraz komitet 
dzielnicowy. 

Przeprowadzone rewizje w 
mieszkaniach aresztowanych 
dostarczyły moc materiału ob 
ciążającezo w postaci bibuły 
komunistycznej oraz różny”h 
notatek it. p. 


dzienřec 20-letni. dla swej clem- 
nej cery zwany przez kolegów 


brzydka. jemu to wszystko jeď- 
no. Go innego zwróciło jego u- 
wage. Otóż Anna zajęta była w 
tym momencie zdejmmowaniem 
czy też wkładaniem bucików 
i chcąc mieć dla tej ważnej funk 
cii wolne ręce. położyła obok 
siebie torebkę z pieniędzmi. Ta 
torebka właśnie powodowała 
miłosne westchnienia Wacusia, 
który podczas pracy nieczuły 
był na niewieście wdzięki. 

— Najpierw obowiązek, po- 
tem przyjemność — zwykł był 
Wacuś mawiać w takich okoli- 
cznościach. 

Bursztynowicz postanowił 
zdobyć sakiewkę Ani. Patrzał 
na nią pożadliwyvm wzrokiem 
(na sakiewkę. nie na Annę) i po 
woli przybliżał się do ofiary. — 
Nie zauważył jednakże niebo- 
rak przeszkody, która miała fa- 
talnie zaciążyć nad nim dnia te- 
go. 

Przeszkodą bvł 24-letni przy 
stojny blondynek Roman Czer- 
wiński. Romkowi podobała się 
Ania. W przeciwieństwie do 
Wacusia nie zwracał on iwagi 
na sakiewke dziewoł. a tylko na 
iej urodę. Wpatrzył się w nią 
tedy wzrokiem oenistvm. a na- 
młętnym. ale Ania — nie. Nie 
widziała bowiem lego wzroku 
nieczuła była tedv na palące 
spojrzenia, Roman był zmart- 
wiony! 

— Jakby tu coś „nawiązać* 
— dumał smetnie, Pomógł wre 
szcie Wacuś Bursztynewięz. 


ROMEK — BOHATER" 


W pewnej chwili Wacuś. ko- 
rzystając z nieuwazi Ani, a nie 
zauważywszv wpatrzonero w 
nia Czerwińskiego. ściągna? za- 
wierajaca 50 złotvch sakiewkę 
| z radosną miną oddalił się. 

— Nareszcie! — wykrzyknął 
w duszy Romek. — Mam spo- 
sobność do poznania dziewczyn 
ki. I również z radosną miną po 
dażył za złodziejem. Szczęśli- 
wy bowiem zbieg okoliczności 
pozwoli mi — myślał dalej a- 
mant — zawrzeć znajomość z 
urocza niewiastą | przedstawić 
się jej w roli bohatera — obroń- 
cy. 

Przy zbiegu ulle Żeromskie- 
go I 6-0 Sierpnia Roman za- 
trzymał ..cygana* Bursztynowi 
cza i chwvciwszv go silna reką 
za kołnierz. zażadał zwrotu to- 
rebki. Cóż miał robić biedny. 
nieszczęśliwv „ceyran“. On. mi- 
zerny. szczupły. mały. mfał za 
przeciwnika  rosłeco. 


a = HRB RC SA AE OWE EEE NORSE OWO ERU 


JACOUES CESANNE. 


Objaw chorobliwy. 


W. palarni p . Perceval roz- 
wodził się Lok "zadrością. Pa- 
ląc grube cygaro hawańskie 
perorował z lubością: 

— Mówi się: zazdrość! 
[rzeba umieć odróżniać. pano 
wanie. Są różne postacie za- 
zdrości i powinno się je różnicz 
kować w terminologji miłosnej. 
Przypuśćmy jakiś osobnik za 
truwa sobię I małżonce swej 
życie w wiecznej obawie, że 
kiedyś zostanie przez nią zdra 
dzonY... Męczy się tą myślą 
bez przerwy i wkońcu ohyć- 


nem swem _ postępowaniem 
sami sprowadza katastrofę, 
której się lęka. Jest to za- 


zdrość. Człowiek zacny i pe- 
len ufności przyłapuje żonę na 
gorącym uczynku... Pod wpły- 
wem żalu, gniewu, rozpaczy, 
wstrętu. zabija niewierną swą 
towarzyszkę. | to także nazy- 
wamy zazdrością. Przyznać 


musicie, że język nasz nie 

fituje we właściwe określenia. 
skoro dwa różne uczucia 

porządkowuje jednemu poję- 
ciu. Arabi nawet są szczęśliw- 
gi w tym względzie. Mają oko 
ką nieśdziesieciu wyrazów dla 


określennia lwa — tego. co ry- 
czy, tego, co spoczywa. CO rzu- 
ca się do skoku i t. d. i t. d. 

— Słusznie, — zauważ i 
ktoś ze słuchaczy. — l inne je- 
Szcze mamy zazdrości: częś- 
ciowe. Jedne ściśłe iizjologicz- 
nę. drugie — uczuciowe. Jest i 
zazdrość o przeszłość... 

— O. tak. — zgodził się p. 
Perceval. — ale to już wchodzi 
w dziedzinę objawów chorobij 
wych. 

W tęm pani Percevał wtarę 
nęła do palarni. 

— Panowie, — oznajmiła. 
— proszę wybaczyć, że zabi”- 
rę męża Ma jutro wczesną po 
dróż przed sobą. 

Gdy znaleźli się w Samo- 
chodzie. zagadneła: 
jakich to  chorobl'- 
wych objawach rozprawialiś- 
cie? 

— O zazdrości. 

— 0. to brzydka wada. 
której znieść nie mogę. Na 
szczęście nie jesteś zazdrosny! 

Psychologia wszakże bvła 
dla p. Perceval tylko okazja 
- |do rozpraw publicznych. W po 
życiu małżeńskiem nie zajmo- 
wał się podobnemi kwestjam:. 
stąd przerwał narazie rozmo- 
we. 

Wkrótce potem. szukałąc 
paoieru listowero w biurku 


— 


żony. p. Percęval natrafił n 
pewną korespondencję. co tx 
charakteru której nie mogło 
być wątpliwości... - 

„Jestem  upojony dumą 
szczęściem. rozkoszą — głosił 
jeden z tych stów, wyciągnię 
tych z paczki na chybił trafil. 
— Żaketino ubóstwiana. dałaś 
mi najwyższy dowód uczucia 
o który tak dawno błagałem. 
Inny znowu bilecik zaczynał 
sie od słów: „Żakelino moja, 
wspomnienia nasze czarem 
swym  opromienią nam całe 
życie..." 

Zimny pot perlit się na 
skroniach Perceval'a. Ścisnęło 
go za zo Żakelina. jego czy 
sta, dumna Żakejina, nieczuła 
na wszelkie hołdy... Czyżby bv 
ła taka. jak wszystkie inne ko 


biety... Obłudna, kłamliwa... 
dakola? «a Ktoby to pomy- 
a 


Twarz jego była tak zmie- 
nfona. gdy stanał przed nią. że 
zawołała pomimo woli: 

— Co ci jest? Czy jesteś 
chory? Wyglądasz strasznie... 

— 0! — odrzek! — nie za- 
przeczę. że doznałem jednega 
z tych ciosów. po któryeh tru- 
dno przy isé do siebie. 

— Co się stało? — pytała 
zatrwożona. 

— Znalazłem 


w  twoiem 


Czerwińskiego. Zrezygnował 
więc z gporu i pozwolił się do- 
prowadzić do wozu. a następnie 
do rąk policji. 

Aneczka Nowak miłym uśmie 
chem podziękowała Romanowi 
za usługę. Mniei wdzięcznie spo 
glądał na niego Pursztynowicz 
nieszczęśliwa ofiara cudzej na- 
miętności. Jeszcze muiniłej spo- 
cłądał ma niego w diir wczorał 
szym w Sądzie Orcdzkin, 
przed którym stanął. jako oskar 
żony o kradzież torebki. 

Do winy „cygan przyznał 
się. nic innego mu bowiem n.e 
pozostawało. Ponieważ bvł już 
mizedtem dwukrotnie karany. 
sędzia. Woiciechowski skazał 
Wacława Bursztynowicza na 
trzy miesiące więzienia. 

Jerzy Krzecki. 


TEATR POPULARNY, 


Nr 240 


„SUŁKOWSKI* 


Dramat historyczny w 5 aktach 


Stefana 


eromskiego. 


Wystawienie dramatu Stefa a cały jest w napięciu pod wra- 
żeniem niezwykłej gry wielkie- 


na Żeromskiego w Teatrze Popu 
larnym wskazuje, że teatr ten ad 
chwili, objęcia kierownictwa ar 
tystycznego przez p. Bal. Gor- 
czyńskiega, stanie się prawdzi- 
wym przybytkiem poważnej Mu 
ah, dającym widzowi odpowied- 
i bogaty pokarm duchowy. 

„Sułkowski” jest to jedna z 
najlepszych i najgłębszych sztuk 
Żeromskiego, zawierające 


naj- 
piękniejsze i  najwznioślejsze 
idee  patrjotyzmu, kowski, 


jak wiemy, odegrał ogromną ru- 
lę, z której jednak nie zdawali- 
byśmy sobie sprawy tak plasty- 
cznie, gdyby nam Żerumski nie 
bvł dał obrazu całej szlachetno- 
ści, wielkości i prarwaśc. du- 
szy bohatera. „Sułkowski” daje 
widzowi wiele chw? prawdziwie 
podniosłych, które przeżywa on 
rrizem z ab torami, 

Ste au 7eremsk) panui: nad 
widownią i gra na strunach jej 
duszy. Słowa ciężkie. mocne, 
jakgdyby ze śpiżu odlane, pozo- 
stają na długo w pamięci, Do 
patężniejszego wrażenia arcy- 
dzieła Żeromskiego przyczymiła 


[się w wielkim stopniu wspaniała 


interpretacja głównej roli przez 
Juliwsza Osterwę. Różnica po- 
między scenami gdzie Osterwa 
nie występuje — a scenami, w 
których Osterwa jest obecny, 
jest tak wielka, że o ile w pierw 
szym wypadku widz spokojnie 
tylko „słucha”, o tyle w drugim 


Napad na radnego miasta. 


Dzięki fortelowi ofiara zdążyła 
umknąć cało. 


Tomaszów Mazowiecki, 16 
września, Wieczorem dwóch 0- 
sobników dokonało napadu na 
radnego Zakrzewskiego. do któ 
rego, jak się później okazało, 
mieli osobiste urazv. Jednvm z 
mich bvł były urzędnik magi- 
stratu Abratkiewicz. drugi zaś 
robotnik z Fabryki Sztucznego 
Jedwabiu, Wymienieni jegomoś 


4cig podeszli do r Zakrzewskie- 


gg i wvrazili chęć odprowadze- 
nią go 
do domu. 

R. Zakrzewski odrazu domy- 
ślił się podstępu, gdvż z owymi 
ludźmi niedv nie miał najmniej 
szej styczności i dlatego też ta 


„przviacielska* przysługa wy- |, 


dała mu się bardzo podejrzana. 
W bardzo więc grzeczny Spo- 
sób podziękował im za dobre 
serce i z usług ich nie chciał 
skorzystać. Jednakże przechod 
nie nie odstepowali go ani na 
krok. podążając za nim z miej 
sca na miejsce. Na rogu ul. Mar 
szałką Piłsudskiego i Zgorzelic 
kiej znowu zatrzymali r. Za- 
krzewskiego i pocz. mu czyn'ć 
wymówki. dlaczęgo nie udziela 
im pracv w maeistracie. a dla 
ilnadania nacisku rozmowie je- 
den z nich wviął dużv młotek, 
drugi zaś 
nóż spreżynowy. 

Małac przed sobą tak groźne 

postacie. a w dodatku wokół 


silnego [siebie opustoszałą ulicę. r. Za- 


a |biurku — wy padkowo — kore 
spondencię... listy. pisane nie- 
Kays do ciebie przez pewnego 


* Zbiadła Przerwała mu: 

— | czytałeś je? 

— O przerzuciłem pobież- 
mie dwa czy trzy listy... dość 
by wiedzieć o co chodzi. Wiesz 
że nie mam zwyczaju szpera- 
mia w twoich szufladach... Sta 
ło się to przypadkowo... M» 
żesz mi wierzyć. że nie mia- 
tem ochoty do napawania się 
tą literaturą... 

— Jest i tak za wiele. mój 
przyjacielu. że pozwoliłeś so- 
bie na przeczytanie dwóch czy 
trzech listów...! 

— Jakto za wiele?... Czy 
żartujesz sobie ze mnie. Żake- 


limo? 

— Bynajmniej... Dziwię się 
tylko. co to ciebie obchodzić 
może... 


Pan Perceval. wzburzony 
wzniósł ręce ku niebu. 

— Przepraszam ciebie. Po- 
stawmy kwestię wyraźnie. po 
nieważ zmuszasz mnie do te- 
qo. Miałam kochanka. nie za- 
przeczam tego. I przyznaję że 
kochałam go do szaleństwa 
Lecz historja ta — zbvt krót- 
ka niestetv! — skończyła sie 
jeszcze za życia mezo pierw- 
szezo męża. 1 an ieden tviko 


krzewski znalazł się w bardzo 
kłopotliwem położeniu. Zdobył 
się więc na fortel | zapropono- 
wał „svmmpatvcznuvm osobni- 
kom: piwo w sąsiedniej restaura 
cii. Narazie się zgodzili. lecz 
przed restauracją r. Zakrzewski 
zmienił taktvkę, oświadczając 
żę wejdzie sam. po bapierosv-— 
Uczvnił to w tum celu by tyl- 
nem węjściem móc wydostać 
się na inną mice i w ten sposób; 


uwolnić sie od natrętów. 


Jednakże zrozumieli oni ten 
manewr i obstawih także to 
wviścię. Oczywiście r. Za- 
krzewski. wychodząc z piwim 
mi matknął stę na nich w sieni 
| z konieczności musiało nastą- 
pić wienniknione starcie, w wy- 
niku którego Z: udała się przy- 
padkiem powalić ich na ziemię. 
Korzystając z chwilowego œ 
bezwładnienia swvch przeciw- 
ników. r. Zakrzewski wrócił do 
piwiarni. zaś goniącvch go na- 
pastników właściciel piwiarni 
nrzywitał rewolwerem w ręku. 
Powiadamiona o zaiściu policia 
przybyła na miejsce. lecz napa- 
stni cv zdałali zbiec. Dochodze- 
ne w toku. 


Dr. M. GLAZER 


Ziełona ur. 6. tel 45 - 49. 
Choroby skórne | weneryczne 
Przyjmuje 12—2 I 7Ta-W'a w 


miał prawo zażądać ode mnie 
tłumaczeń lub robić mi wy 
mówki on jeden mógł ukarać 
mnie lub wybaczyć mi. To ʻa- 
SNE... 

— Jasne — niejasne — mó 
wit p: Perceval, zbity z tropu. 
SE Ale wiedzieć, że ty. Żakeli- 
no. wiedzieć... 

— Nic nie wiesz, mówię ci 
raz jeszcze. — rzekła Żakelina 
z chłodną dumą—nic nie wiesz 
czem było życie moje z mom 
kochankiem. ani życie z moim 
pierwszym mężem... Czy że- 
niąc się Z trzydziestopięciotet 
nią kobietą miałeś złudzen'e 
że nauczyłeś mi miłości? Och. 
znałam miłość | tak gwałtow- 
ną, że raz na zawsze możesz 
być zupełnie spokojny. Z chwi 
lą. gdy poznało się podobną na 
miętność. jakiej ja doznałam 
nie more już wzruszyć te. któ- 
re wzniecić potrafią pospolici 
poszukiwacze przygód. Przy- 
puszczam chyba. że nie jesteś 
zazdrosny o miłość. którą czu- 
łam. gdy nie znałam ciebie ie- 
Szcze. tem bardziej, że człowie 
ka. którego kochałam. spotkał 
los tragiczny? 

A jednak był zazdrosny. 
Przyznawał się do tego przed 
samym Sobą. Nigdy nie dozna 
wał tego uczucia względem 
meża Żakelinv. 


Kochanek jej _ 


go artysty. W grze p. Osterwy 


każde słowo 


żyje, cierpi, 
drga, lub grozi. Osterwa w roli 
Sułkowskiego niemniej doprowa 
dził swój artyzm do szczytu, 1 
i w „księciu Niezłomnym” Cal 
derona 

Obsada pozostałych ról jest 
nieco słabsza. P. Ściborowa * 
Głogowska, o ile zewnętrznie 
bardzo pd odpowiada typo 
wi delikatnej, subtelnej księżni= 
czki Mantut, o tyle gra, szcze 
nie obok Osterwy, wyszła tros2 
kę blado. P. Głogowska robi 
wrażenie w „Sułkowskim”, i 
gdyby nie dość swobodnie czu” 
ła się na scenie, przytem gra jel 
jest, mało skomplikowana. 

Pp. Puchalski i Wożnik wy- 
wiązali się ze ćwicń ról poprawe 
nie. Kapitalny, iak zwykle, był 
p Leopold Zbucki. Dobrą por 
stać generała Condulmero stwo” 
rzył p, Warchałowski. 
dobrą postać Napoleona dał p. 
Tartakowicz, 
zdolny | wszechstronny. 

Dekoracje p. Eustachego Piet 
kiewicza słabsze w I akcie (ako- 
lice bowiem Werony wcale ina: 
czej wyglądają, Alpy zaś, nawet 
w swych podgórzach nie posia 
dają tak niepozornych  pagór 


ków) w pozostałych dał dekora - 


cje całkowicie utrzymane v 
stylu. 
Pomimo usterek, a któryct 


większość złożyć należy na karb | 
premjery całość wywiera na wi- | 
dzu potężne wrażenie ! ostatnią | W 


premjerę w Teatrze Popularnym 
należy zakczyć do najbardziej u< 


danych wieczorów teatralnych 


w Łodzi. 
SŁ Sap. 


Posiedzenie 


Sznitala 


W. środę. „dnia 48. b, m. 


warzyszenia Młodzieży Katolic 
kiej ul. Gdańska -LIF posiedze: 
ie Komitetu Budowy Sznitala 
OO Bonifratrów w Choinach. 


WYJAŚNIENIE. 


W związku z notatką, jakal 
ukazała się w „Echa“ w dniu. 
14 b. m. w sprawie kredse ii 
wódki — wyjaśnia się. że kra- 
dzieży tei dopuszczali się robot 
nicy w gorzelniach w powiecię 
łódzkim. a nie tak mvlnie noda« 


no w Spirvtusowym Monopołu f 


w Łodzi, 


Dr. med. H. LUBICZ 


Powrócił 


ulica Cegiciniane 43 tei 41-32 
Spectalista choróh skórnych wene 
rvcznych | mocznanłcławych Nasa 
tanie lamoa kwarcowa 
Przytmułe 38 codz R—10 ! od A 
lula pań od 3-8 oddziel poczek 


natomiast zbudzi? jego 4. 
drość. Nie odpowiadał. Żóna 
go rzękła: 


— Jest to, właśnie to. cu 


nazwałeś przedwczoraj obja* | 


wem patalogicznym! 
Uja? jej. rękę. 

— Żakelino. 
amy cierpię bardzo. 
Zdjęła ją litość: 


— Ależ to absurd. mój dro] 


gl.. Widzisz, gdy tyle czazu 


przejdzie nad podobnem uczu-| 
powróci do| 1 
duszy, gdy człowiek usiłuje 

zrozumieć, usiłuje — że tak się| 


ciem. gdy spokój 


wyrażę — wejść ponownie w 
dawniejszą swoją skórę — jest 


to już niemożliwe. Ma się wra: | 


żenie. że chodziło o zupełnie "r 
ną kobietę. | pomimo wszvst- 
kie zaznane rozkosze nie żałuję 
stę, 
panowanie nad sobą... 
ne upodobanie do życia... 


Bardza | | 


artysta „bardzo | 


Komitetu Budowy | 


O. O. Bon:tratrów..|. 


19-tej odbędzie śię'w lokalu Sto f 


wybacz m}{s 


że odzyskało. się snokáj | 
normal: | 
Tra: | 98% ai 


dno wiecznie przebywać na/78 nę ń 


szczytach. życie upływa na ŠRI ene 
równinach i dolinach. “No  Ilssg 942 
cóż. mój chłopcze. jeszcze sie em 710 . 
martwisz? 18 30 
Wyznał. westchnąwszy: s MI 
— Może nieco mniej. 424 RG 6 
— A więc widzisz. Chodź [765 837 


pocałuj. mnie. To przejdzie... 


606 3 036 


Nr. 240 
| og SPORT "= | 
W światku A-klasowym 
l obeszło śię bez niespodzianek 
$ nie obeso ię bo niespońiano 
kie Zawody ŁKS — Turyści ma: |cyfrowa wygód Słowackiego z 
rwy my już poza sobą, Onegdajsze |Kolejowym K, S, (5:0). | 
„derby” zgromadziły zdaje się Ciekawie obecnie zapowia- 
największą Ilość widzów jaką o- |da się „eliminacyjna rozgrywka 
roli | glądało kiedykolwiek o wejście do kl. B Zjednoczo- 
SE boisko WKS-u, nych ze Słowackim. i 
aa; Narazie z rozgrywkami ligo-| Ze spotkań poł sza) 
= wemi mamy spokój, bowiem w |leż wymienić gie iy po 
i | nadchodzącą niedzielę- odbędzie rażkę pabjanickiej Ma "Tak z 
jest się w Łodzi mecz o wejście do łódzką Hasmoneą (1:3). Jak wi 
a.  extra-klasy ŁTSG — Marymont |dać Hasmonea gra 
smie | (Warszawa), o czem szerzej na.| , ambitnie i skutecznie 
P | piszemy w jutrzejszem „Echu”, |iedynie na zawodach przyjaciel- 
żni+ 4 skich w przeciwieństwie do in- 
gól I znów horoskopy nRaSe SPR | c zocnołdw: które © wiele 
; „wdziły się. Turyści dzięki jedy- |?Y€ p i. 
"052 : 5 (ok mniej starań przykładają właś 
robi | nie sędziemu wyszli obronną rę- siędo oaan IETA ALS de- 
ak | KA ze spotkania z Unionem, — |™e, d o zdobytych punktach, 
y Charakterystyczne, iż prawie co |"Y9uJ4 © zdobytych pun 
czu” |. tydzi bel taniaś Bieg może uważać remisowy 
: tej zień „w tabelce zmieniają wynik z Kadimahem (1:1) rs b. 
uryści i Union swe miejsca, kak” dzięki jedynie pe- 
wy- Po ostatniem zwycięstwie Tu | howi Niebieskich kandyċa' di 
aw- | Fystów wyprzedzili oni WKS, | A n.e zszedł z boiska poko- 
był mając o jeden punkt więcej, ©, 
po: Ponoć Fioletowi przepowia- eyer lepiej spisuje się tak- 
wo | dali sobie, że gdy wygrają z zio- że w zawodach towarzyskich. 
dze | lonymi wtedy i Czerwoni ulegną Po zwycięstwie nad kliku le 
t p. | im w zawodach ligowych, Tak |pszemi zespołami kl. C, i B. — 
dzo | Się jednak nie stało, obliczenia w ostatnią niedzielę uporał się 
Turystów bez trudu ż Kraftem, bijąc go 
Piel nie sprawdziły się,., imponująco — 5:0! 
ko- Również przepowiadaliśmy re Ostatnie towarzyskie spotka 
ina misowy wynik meczu mistrzow: nia w piłkę koszykową przynio 
wet | skiego Hakoah — Burza (1:1). sły wygrane YMCA z ESG 
sia Prawdopodobnie Burza się tro. 28:18 oraz Triumfu z Poznań- 
gór | szeczkę „przeliczyła”, załatwia- | skim 21:15. O ile nikogo nie zdzi 
yri jąc się „ugodowo” z żydowskim wi zwycięstwo więcej rutynowa 
w | zespołem. Potrzeba tylko aby nej YMCA nad Biało-Czarnymi, 
Wydział Gier i Dyscypliny Ł. Z. o tyle porażka Poznańskiego 
ych O N. nie przyznał valcoveru jest sensacją w swoim rodzaju. 
arb | Burzy za mecz z PTC, o czem |Z drugiej jednak strony spadek 
wł “wego czasu obszernie pisaliśmy formy czołowych naszych dru- 
nią | W „Echu”, a Burza łącznie z P.|żyn koszykowych (ŁK `, Poznań 
ym | 1. C, spadną do kl. B., dając mo |sk;) po ukończeniu uciążliwych 
ju- | Żność pozostania w niej w ten |mistrzostw stał się 
ych | Sposób Sokołowi, któremu już nieunikniony. , 
na długo przed końcowemi roz- Słaba forma Poznańskiego 
£ grywkamj przepowiadano przed lnie będzie miała groźnych na- 


ońco 


d stępstw, gdyż do zawodów pu- 
e. 


harowych jeszcze daleko; pozy- 
cja zato ŁKS w spotkaniach mię 


ostatnie miejsce w tabeli 
wej, a co z tego wynikało 
gradacja do niższej klasy. 


„FCHO* 


Śliczna kombinacja łodzian 


na zawodach w Zgierzu. 


ły dla Zjednoczonych: Stawia- 
kówna (2), Kamińska (3), Mi- 
chalska (1), zaś dla zgierzan: 
łączniki (po 1) i środek ataku 
(3). 


W ubiegłą niedzielę bawiła 
w Zgierzu łódzka drużyna ha- 
zeny i koszykówki K., S, Zjed- 
noczone. 

Obie drużyny grały dobrzę 
zadziwiaijąc widzów swą nie- 
przeciętną techniką i śliczną 
kombinacją. Techniczne wyni- 
ki przedstawiają się następują» 
co: 


HAZENA: 

K. S. Zjednoczone — Zgierskie 
międzyszkolne koło sportowe 
6:5 (3:2), 

Obie drużyny 

grały ładnie, 
|lodzianki przewyższały techni 
(ką. dobremi kombinacjami I nie 
zwykle silnemi strzałami. Rów 
nież b. dobra była w obronie 
Kręcjaszówna, Bramki zdoby- 


Sport w kilku słowach. 


(—) W nadchodzącą nie-|— Garbarnia w Poznaniu, IFC. 
dzielę grają Turyści we Lwo- |— Polonia w Katowicach, Wi- 
wie z Pogonią. W wypadku |sła — Cracovia w Krakowie. 
przegranej Turyści zajmą ostat (—) „Orkan* zaskarżył do 
nie miejsce w tabell. sądu w imieniu gracza Pawla- 

Prócz tego spotkania odbz-|ka pomocnika Turystów K3- 
dą się w kraju następujące mę |walskiego, za tszkodzenie cia- 
cze ligowe: Warszawianka — ła na meczu i utracony skut- 
Czarni w Warszawie. Warta ¡kiem tego zarobek. 

EE LIED I Zo HI GOLE (m) w niedzielę ŁTSG. gra 


Triumf zaszedł przykry incydent a asica o wej- 
wkroczenia na boisko osobnika t) ŁKS ody Gniazda 
pijanego, który dopuścił się rę- o mistrzostwo z Cracovią w 
koczynów na osobie zawodnika koszykówk f 
jednej z walczących drużyn, TA Y: 

Zawody wobec tego przerwa 
no na kilka minut przed koń- 
cem, Osobnik ten stale przeby- 
wa na zawodach na boisku przy 
ul. Nowo-Targowej 24 w stanie 
podchmielonym, szukając ciągle 


KOSZYKÓWKA: 

K. S. Zjednoczone — Zgierskie 
międzyszkolne koło sportowe 
28:15 (10:14). 
Łodzianie mają pecha w strza 
łach do kosza, przeto w pierw 
szej połowie przegrywają. Po 
przerwie gospodarze „puchną* 

a goście pokazują 

wspaniałą grę 
i ładne, pewne rzuty do kosza, 
to też zasłużenie wygrywają 
wysokocyfrowo. 

Wyróżnili się z gości: 
Stanikowski, Starosta. 
—x— i 


sie C, zostali: Zjednoczone ; 
Słowacki. Mecz półfinałowy 
odbędzie się w sobotę na Wo- 
dnej o g. 16-0i. 


zaczepki z widzami, Bywają wy- Dr. med. 
padki, kiedy usadowi się przy s e è a 
wejściu i „pomaga” gospoda- Niewiażski 


rzom w kontrolowaniu biletów 
wejścia oraz niewpuszczaniu 
„na gapę” sportowców, ... 
Pożądane byłoby przerwać 
„praktyki* owego jegomościa, 


ul. Andrzeja 5 Tel. 59-40, 
Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe, 
Naświetlanie lampą kwarcową 


ja 


NOTOWANIA ZŁOTEGO 
ZAGRANICA. 


|_ Londyn 43.23, Zurych 38.25 
|Berlin 46.92 i pół — 47.32 i pół 
wypłata na Warszawę 46.97 i 
pół — 47.17 i pół, na Katowice 


i Poznań 47.00 — 47.20. 
GIEŁDY ZAGRANICZNE. 


Londyn. Notowania końco- 
we: Nowy Jork 4.84.68, Holan- 
dja 12.09 i 1/4, Francja 123.83, 
92.68, 
Niemcy 20,36 Szwajcarja 25,15 
i | 5/8, Praga 
163.75, Wiedeń 34,43, Warsza- 


Belcgja, 34.88, Włochy 
i 5/8, Danja 18.20 i 
wa 43.23. 

Paryż. 


rja 492.50. 


Gdańsk. Notowania w gu!- 
100 złotych 
częk na Lon- 

telegraficzne 


denach gdańskich: 
57.82 — 57.97, 
dyn 25,01 i 3/4, 


"oh. 


BAWEŁNA. ” 


Liverpool, 16. 9, Amerykań 
ska. zamknięcie: styczeń 9,97, 
luty 9.99, marzec 10.05, kwie- 
cień 10.05, maj 10.09, czerwiec 
10.08 lipiec 10.07 sierpień 10.02 
wrzesień 9,93, październik 3 
9.96, 


listopad 9.92, 
loco 10.22, 
Liverpool, 16. 9, 


grudzień 


Egipska, 


Notowania końco 
we; Londyn 123.87 i pół, No- 
wy Jork 25.56 i 7/8, Szwajca- 


(—) Mistrzami grup w kla- blat nR Warszawy 57,9 


dż 
AA, 


zamknięcie: styczeń 16.55, ma 
rzec 16.70, maj 16,85, lipiec 
16.93, październik 16.48, loco 
17.35. 

Nowy Jork, 16. 9. Amery« 
kańska, zamknięcie: wrzesisń 
18.45, październik 18.54, lista- 
pad 18.66, loco 18.70. Kontrak- 
ty południowe: styczeń 18.83 
— 84, luty 18.97. marzec 19.12 
—13, kwiecień 19.20, maj 19.28 
— 29, czerwiec 19.22, lipiec 
19.17, październik 19.49 — 50, 
sad 18.66, grudzień 18.82 
— 84, 

Nowy Orlean, 16. 9. Amery 
kańska, zamknięcie: styczeń 
18.75 — 78, marzec 19.02, li- 
piec 18.99, październik 18.40, 
grudzień 18.71—72, loco 18.39, 


ZIEMIOPŁODY, A 


Warszawa. Tranzakcje na 
giełdzie zbożowo-towarowej za 
100 kg, fr. st, Warszawa. Ceny 
rynkowe: żyto 25,25 — 25,50, 
pszenica 40 — 41, owies jednoli- 
ty23 — 25, jęczmień na kaszę 25 
— 25.50, — browarowy 28—29, 
rzepak 67 — 70, mąka pszenna 
luksus, 78 — 84, — 4-0 67 — 71, 
żytnia 70 proc, 39 — 40, otręby 
pszenne szale 21 — 22, — cien- 
kie 18 — 19,—żytnie 16 — 16.25 
kuchy Iniane 44 — 45, — rzepa» 
kowe 32 — 33, Obroty średnie. 
Usposoblenie spokojne. 


NĄ mm 


Waluty, dewizy i złoto. 


Najbliższa przyszłość okaże 
czyje „obliczenia papierowe 
lepsze i skuteczniejsze, 


y 


W. 


jg 
Sto 


« komu się sazęście uśniechnea? 


Pełna tabela wygranych X X 


zes 9 
17 28 92 22020 160 630 55 701 47 803 968 68 
tala | Polskiej Loterji Państwowej. 23008 150 04 360 406 76 520. 64 67 637 806 10 
h. V-ta kl 956 76 24147 263 446 568 601 00 53 840 25017 
-ta klasa. 63 248 61 83 316 56 450 572 996 26005 57 320 
Ósmy dzień ciągnienia, 50 78 96 455 91 511 21 36 85 9] RAS 74 90 90) 
Zł. 25.000 Nr. 3523. 6R 27073 121 236 82 315 4] 81 453 55 57 827 
ZŁ. 10.000 Nr. 16363 28015 18 43 87 101 11 38 207 32 52 321 552 68 
aka Zł. 5.000 Nr.: 65415, 144849, 161238, 170940. ki O DĄ Si = a Let kę) AE 
[niu ZŁ 3.000 Nr.: 8121, 57346, 80317, 96125, Nakaz 240 55 75 329 407 504 16 646 717 50,801 92 962 
eży 25, 126442, „141462, 164949, 170766, | (8 32213 306 9 568 680 700 913 3: 
ra- As EPE 474 538 648 742 71 86 839 95 913 34003 54 3 
s 176 280 94 315 47 503 97 621 27 ; 35: 
bot] Zi, 2.000 Nr.: 9002, 39904, 56233, 63604. 87137, | 17539 gi 54 63 644 92 721 85 90 881 36074 27] 
cie | 118907. R8 376 454 693 97 786 859 86 931 kę, tę d Ki 
da- Zł. 1.000 Nr.: 5282, 11178, 29036, 72856, 79635. | 215 454 67 92 503 53 670 81 38065 2 
wołu | 84333 00236. 90426, 91478, 91700, 92255, 97738, | 98,347 572 607 785 822 30 52 58 93 30014 58 60 


113045. 124228, 135457, 138245, 138442, 130389 

— | 1423986, 144545, 145270. 149329. 155181. 159037. 
161539. 

ZI. 600 Nr.: 5296, 10010. 16555, 18432, 24101 


41679, 45615 48271, 50272. 51802 54923, 54013 
60271, 71852, 75744, 76449 76966, 81183, 83527, 
88547, 89300. 90817. 93789, 96069, 101318. 105487, 


dzyokręgowych 

się zato różowo.. 

był Zaznaczyć jeszcze musimy, iż 
Nikogo nie zdziwiło wysoko* |pod koniec meczu Poznański — 


nie zapowiada 


dy koszykowe, 


| 18025 136 311 54 96 513 73 621 753 66 876. 995 


24 48 79 19005 Bl 179 353 97 523 604 782, 


20126 42 57 87 217 79 BI 306 08 91 457 58 
532 612 31 703-99 913 88. 21004 53 82 189 201 
311 21 412 13 53 78 553 70 610 23 754 866 72 


116 50 253 SI 86 314 59 470 701 801 12 40 932, 


525 42 48 769 873 04 901 11 58 46065 81 176 211 
301 J4 37 528 604 877 938 47042 113 31 32 221 


który swą osobą odstręcza jedy- 
nie publiczność i tak już w ma- 
łej ilości uczęszczającej na zawo 


40009 30 49 300 45 460 541 600 97 756 803 
75 83 41010 157 67 221 52 82 92 95 344 58 424 
34 04 97 535 678 92 730 78 886 988 42104 10 13 
297 310 78 478 515 58 608 58 741 69 899 975 76 
43041 60 65 227 307 CNS 36 43 72 710 41 46 44077 
356 445 49 722 26 50 915 45020 131 256 302 16 


Przyjmuje od 8-2 po poł. I od 5-9 więcz 
W niedziele | święta od 9 do 12w poł. 
Dla pań oddzielna poczekalnia 


OPERA W TEATRZE MIEJSKIM. 

W poniedziałek, -dnia- 23 b, m. odbędzie się 
pierwsze przedstawienie operowe: dana będzie o» 
pera w 4-ch aktach Q. Verdi'ego „Trubadur”, 

W otoczeniu chóru | orkiestry w partjach głów 
wnych wystąpią artyści opery warszawskiej: IIl- 
lana Zamorska (Leonora), Helena Fotygo (Azuce- 
na), Stanisław Gruszczyński (Monrico), Francl- 
szek Preszel (hr. Luna) i Józef Tremblcki (Fer- 
rando). 

Reżysęrja spoczywa w rękach Fr. Freszla. 

Kierownictwo muzyczne Objął dyr. T, Rydel. 

Dekoracje K. Mackiewicza. 


TEATR KAMERALNY. 

Dzłś o godz. 9-ej wieczorem komedja Bolesta- 
wa (orczyńskiego „Rzeczywistość“ z Izą Kozłow 
ską, Karoliną Lubieńską, Relewicz-Ziembińską I 
Michałem Meliną. 

Ceny normalne. Od dziś ważne są bilety ulgo- 
we dla wojskowych I związków, 

Jutro, środa oraz w czwartek | w piątek „Rze. 
czywistość* po cenach dla Inteligencji; od 1.50 
do 6 zł. 


MAŁE OBROTY DEWIZAML 


Zapotrzebowanie na dewizy 
NIET YWIS ZH TWE ZZZZIYSĘ 0 del dzie walutowej było ma- 
łe, tranzakcyj gotówkowych ban 
knotami nie zawierano z-powo* 
ców, Tyłko-nie- 
liczne gatunki dewiz były przed 
miotem obrotów ! w tym jednak 
szczupłym zakresie panowała 
tendencja zmienna. Po wyższych 
kursach obiegały dewizy na Pa- 
ryż o 1 gr, t na Szwajcarję o 6 
gr, obniżyła się natomiast silnie, 
bo o 7 gr, dewiza na Wiedeń — 
Pozostałe dewizy na Londyn, No 
wy Jork i Pragę zakupywano po 
stałych dotychczasowych kur- 


da braku nab 


sach. 


POŻYCZKI PREMJOWE 
ZWYŻKOWAŁY, LISTY ZA- 
STAWNE BEZ ZASADNI- 

CZYCH ZMIAN. 


W dziale państwowym wiel- 
liem zainteresowaniem cieszyły 
się i zwyżkowały obie pożyczki 
pyt dost a mianowicie 4 proc. 

oż. Inwestycyjna o 75 gr., Do- 
larówka zaś o 1 zł, Reszta pa- 


a 8 proc, |. z, m, Łodzi spadły 
o 50 fe: natomiast 4 i pół proc. 
ziemskie, 4 i pół proc. m. Wars 
szawy i 10 proc, 1. z. m. Siedlec 
utrzymały się bez zmiany. Z o- 
bligacyj m. Warszawy obniżyły 
się znów poważnie 6 proc. Poż. 
Konwersyjna z 1926 a, o 75 gr. 


AKCJE COKOLWIEK MOC- 
NIEJSZE, 


Po niezwykłej ciszy w ostat- 
nim dniu ubiagłego tygodnia gieł 
da akcyjna powraca powoli do 
życia. Wprawdzie dwa tylko 
działy cieszą się popytem i za- 
interesowaniem, są to jednak 
najpopularnije; bo bankowy i 
metalurgiczny, przytem obroty 
np. Bankiem Polskim i niektóre 
mi akcjami metalowem! przecho 
dzą nawet przeciętną miarę, O- 
gólna tendencja miała charakter 
zwyżkowy., W dziale akcyj ban- 
kowych po wyższych cenach za- 
kupywano Bank Polski i dopiero 
pod koniec zebrania kurs jego 
obniżył się do dotychczasowega 
poziomu. Bank Zw, Spółek Za- 


2 i | 
eme | 100003, 113897. 114507, 115325, 121797, 125131, i 1 ep] z AURA ge A a TEATR POPULARNY. pierów państwowych oprócz nie robkowych nołowano, jak zwy» 
ja 131875, 152581, 154800, 157555, 157659, 160811, 20 46 80 203 07 309 410 75 540 699 774 78 79 Dziś ostatnie dwa występy Julkisza Osterwy o pron Eok. Ronw, ks Pia zalany, Z „rot ny 
| 166061. 175056 RS: 895 992, w cieszącym się pełnem powodzeniem dramacie |Kolejówej ! 6 proc. Poż. Olaro- |gicznyc skt we Moder 
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orkiestra oraz zespół baletowy pod dyrekcją ka- 
polmistrza Białostockiego, 

Jutro, środa, po raz 41-szy „Mira Efros", Ce- 
ny popularne. 

Bilety w kwiaciarni Salwy, Moniuszki 2, od 
10 rano do 7 wieczór. 

Uroczystość Bogusław sklego. 

Teatr Miejski uczel uroczystość Bogusławskie- 
go, wielkiego twórcy teatru polskiego, wysta wie- 
niem „Henryka TV na łowach* w reżyserii Edmun 
da Wiercińskiego. Biorą udział pp.: Skrzydłow- 
ska, Malinowska, Chodecki, Krzemieński, Pilar- 
ski, Hajduga, Woszczerowicz, Lenk. Kliszewski, 
Rzęcki, Dąbrowski | Łabedzki. 


.Nowamieiska 15. 


WYSTĘP MUSI DAJCHES Ww FILHARMONII. 
Jedyny występ tej młodocianej fenomenalnej 
tancerki odbędzie się w sali Filharmonji w nadcho 
dzącą niedzielę, dnia 22 b. m. o godz. 4-] po po- 
łudniu, 


— ——— 


DYŻURY APTEK. 

Dziś dyżurują apteki: M. Epsztajna, ul. 
Piotrkowska 225, Pr E Piotr- 
owska 95, Rozenbiuma, Cegielniana 12, 
Gorfeina, Wschodnia 54. J, SRR IAA 


"= 
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7.500 przedmiotów sztuki, 3 mil 
jonó 045.000 sztychów, litogra- 
fij i rycin, zajmujących półki, o 
ogólnej długości 5 kilometrów. 
Według efektownych obliczeń 
podanych w jędnym z dzienni- 


wych wydawnictw. Dla wiel- 

kich tych zbiorów wkrótce już 
ząbraknię miejsca 

I sprawa ta jest nieustanną tro- 

ską administracii bibljoteki. 
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Młośzieży! Pamiętaj o przemyśle krajowym! 


KUPUJ DOSKONAŁE POLSKIE OŁÓWKI, ATRAMENTY, 
- farby, niórał mne pomoce szkolne, 


Str. 6 
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Nr 240 


Zabawa-a groźna rzeczywistość, Niezwykli goście. 


Niefortunny popis strażaków. 


W tych dniach odbywały się 
w Duisburgu, nad Renem, popi 
sy straży ogniowej. W tym celu 
sklecono z desek domek, napeł- 
niono go materjałami palnemi ź 
podpalono, poczem straż ognio-| 
wa zabrała się do gaszenia te- 
go 


łowi, spłonęły doszczętnie trzy 
domy, a zamieszkujących je 
sześć rodzin znalazło się 

bez dachu nad głową. 


sztucznego pożaru 
4 spisała się dzielnie, wnet bo+| 
wiem zdołała ogień opanować 
zupełnie. 

Traf jednak zrządził, że gdy 
uwaga straży ogniowej i otacza- 
jącej miejsce jej popisów publi- 
czności, skierowana była na pło 
nący domek, wiatr poniósł kilka 
zarzewi na dach pobliskiego do- 


mu mieszkalnego i zanim się| 3 Pewien „mędrzec hinduski 
spostrzeżono, już dom ten wyrzekł kiedyś: następujące 
A zdanie: „Nasza niepewność w 

ogarnęły płomienie, ciemnościach, lęk przed posta- 
Teraz dzielna duisburska |wieniem kroku, gdy nie widz: 


my ziemi pod naszemi. stopami | 
jest znamiennym dowodem na 
szego 

małego zaufania 
do właściwej (treści świata i 
Tego, co nim rządzi*. 

Tem także tłumaczy się po 
dziw — więcej nawet — trwoż 
na cześć, jaką odczuwa każdy 
człowiek widzący, gdy patrzy 
na swobodne ruchy niewido 
mych, zarówno dorosłych, jak 
i dzieci. 

Opanowanie ciała, 


straż ogniowa musiała przystą- 
pić do gaszenia 
prawdziwego pożaru. 


snać jednak zbyt wyczerpała 
swą sztukę na gaszenie sztucz- 
nego pożaru, bo pomimo jej wy- 
siłków, ogień szerzył się coraz 
wałtowniej i zanim zdołano 
res położyć szalejącemu żywio 


EEM 
SKŁAD FUTER 


rozwój 


Ciekawe, czy duisburska straż 
ogniowa będzie musiała w 


ki swego niefortunnego popisu. 


szęj dobie sportów i ćwiczeń 
cielesnych, zwrócono uwagę 
na tych upośledzonych, dla któ 
rych te pożyteczne i zdrowe 
rozrywki są utrudnione. 

Oczywiście stało się to prze 
dewszystkiem w Anglii, ojczy 
Żnie sportów i szczegóły, jakie 
podajemy, czerpiemy z zakłla- 
du dla niewidomych w Londy- 
nie, National Institute, oraz re 
sprawozdań nowojorskich. 

W Ameryce i Anglji zdoła- 
no wprowadzić zamiłowanie 
do sportów nawet w kołach iu 
dzi niewidomych. Rozumie się 
samo przez się, że pewne ćw:- 
czenia fizyczne. dostępne dla 
niewidomych, muszą być sto- 


Trzy lwy na folwarku. 


Pewien właściciel ziemski w 


cy niedaleko Gąbina (Gumbin- 
nen), usłyszał nagle 


nich warunkach, gwarantują- 
cych im bezpieczeństwo. 

Trudno w ramach krótkiego 
sprawozdania ująć wszelkie 
szczegóły tych urządzeń, wcho 
dzące zresztą wyłącznie w za 
kres szkół fachowych. Jedaa 
rzecz jest faktem, że osiągnięte 
wyniki są istotnie 

zdumiewające. 

Już w roku 1910 odbył się 
w Ameryce zjazd sportowy 
szkół dla niewidomych z Bata- 
wji, Pittsburga, Bostonu, ua 
którym  wychowańcy tych 
szkół demonstrowali 

brawurowe wyczyny 

w zakresie biegów szybkości, 


i Zakład Kuśnierski 


czynności cielesnych ma 
J, SZWARCMAN |kroć większe znaczenie dia 
człowieka 
dla widzącego. 
Chodzi nietylko o przezwy 
skie, oraz SKÓRKI pojedyńcze wsze!- ciężenie trudności, 


Narutowicza 42, tel. 66-31, 
(sklep frontowy) 
poleca gotowe FUTRA damskie I mę- 


kiego rodzaju po cenach przystę 

NA DOGODNYCH WARUNKACH. 

Obejrzenie nie obowiązuje do kupna. 
P, P. Krawcom udzielam rabata 


ENTAO AERLE 


nych |eych z braku wzroku, lęcz za- 
razem o pokonanie 
uczucia niższości, 
wywołanego tym brakiem. 
Nie wiec dziwnego. że w za 


$to |SOWaTre 


niewidomego, niż 


wynikają- |na wypadki. 


Olbrzymi pożar stoczni okrętowel. 


Jedna z największych stoczni 
świata w Kilonii 
(Kiel) padła cześciowo nastwa 


okrętowych 


50027 35 8 103 244 59 510 659 51387 404 73 

80 504 750 800 7 34 73 913 14.16 18 27 52073 
8 73 353 83 94 524 29 37 606 25 47 747 51 857 
92040 57 90 53034 8 80 122 31 219 341 433 523 
37 684 727 38 65 993 54012 30 41 100 225 91 389 
463 505 609 77 89 716 31 47 81 862 55015 128 
209 18 43 51 344 483 657 834 907 56013 98 141 
74 81 247 75 99 316 404 84 92 528 50 3 712 20 
51 818 78 57042 76 235 73 504 24 48 408 30 552 
628 783 806 75 82 4 95 903 17 67 91 58021 130 
61 8 233 59 326 42 92 400 34 42 634 80 772 5900] 
18 62 140 9%6 7 207 36 95 320 58 401 39 67 507 
38 48 55 755 800 53 934 91. 

60026 147 77 94 323 452 59 723 79 834 91 902 
61025 248 54 61 92 359 69 93 422 46 63 553 85 
635 761 968 62045 74 75 253 54 394 410 77 585 
94 617 793 816 55 915 17 58 68 63004 39 170 330 
402 527 30 33 62% 34 94 725 94 872 64032 151 
283 396 571 9 637 39 47 70 95 6 787 897 945 
65102 38 502 59 90 606 715 812 41 97 953 8 66038 
169 71 254 98 510 51 672 67034 124 76 216 372 
428 64 86 99 680 725 804 13 26 8 51 913 68105 
23 64 221 402 505 7 97 648 61 779 878 931 69155 
327 33 439 98 517 615 58 812 39 959. 

70042 134 56 233 412 505 10 657 702 81 954 
71069 261 94 408 36 98 566 609 50 B83 72074 154 
260 369 410 12 29 96 513 630 60 752 77 84 839 
46 934 73022 66 76 207 342 450 512 93 680 731 
833 74140 54 84 224 349 417 79 516 646 91 970 
75090 162 231 323 51 60 416 509 78 657 77 760 
«8 865 73 76063 77 87 117 29 41 293 381 525 27 
629 35 723 53 897 77000 15 63 153 71 268 69 73 
78 350 94 421 35 605 795 99 922 28 78034 97 102 
77 201 656 71 794 885 79104 250 71 79 344 476 
643 94 700 47 57 91 86 876 990. 

80103 239 99 354 549 75 618 99 726 33 801 
42 55 84 975 81083 216 73 322 26 577 651 709 
825 954 82463 521 43 57 647 73 705 62 894 83007 
64 172 258 430 514 35 786 841 45 930 84082 146 
58 220 457 60 597 631 54 68 796 814 99 935 78 
B5015 26 159 90 97 654 711 36 837 82 952 86065 
155 59 349 462 64 510 15 668 79 796 977 87014 
18 72 89 107 68 93 221 93 307 431 526 68 84 514 
129 62 78 868 88002 31 154 59 6986 211 56 342 
«01 71 656 75 84 753 89186 95 219 301 71 408 525 
516 21 792 948 58 86 99, 

90083 244 64 455 518 626 701 863 91241 52 327 

37 Ró2 976 92094 110 25 31 33 63 228 343 409 
* 796 836 959 93038 105 18 298 310 33 457 

98 815 94114 38 306 526 61 638 91 710 

207 72 380 765 828 30 959 96110 11 36 


lny: Franciszek Probst. 


pożaru. Szkody wynoszą 15 mil 
jonów marek. (h) 


222 446 536 39 44 611 51 843 71 922 90 97076 
110 207 65 313 594 643 758 70 98003 370 435 557 
95 645 746 59 77 825 909 15 99030 83 95 106 45 
210 43 621 79 82 99 741 976 


100182 238 41 98 513 60 633 774 806 32 945 
78 101153 68 2971445 528 609 38 78 86 712 39 51 
55 823 42 57 74 102220 49 63 324 29 413 23 47 
501 06 729 40 948 81 103234 67 311 24 56 411 570 
695 788 900 23 104129 68 72 220 372 91 478 86 
515 70 92 627 804 90 047 105068 99 564 764 77 
828 42 53 906 77 106158 299 346 582 85 752 870 
107017 27 51 113 293 333 42 56 96 497 551 73 661 
114 814 47 927 108018 168 318 35 53 56 639 54 
657 98 782 860 67 80 109021 47 59 179 241 44 324 
50 54 438 74 588 609 83 717. 


110036 153 252 73 78 380 460 540 57 603 33 
39 61 832 79 81 111922 57 88 150 210 332 409 64 
91 98 648 701 13 45 87 96 886 922 39 69 112016 
110 261 438 46 84 0931 113005 17 104 17 31 £9 
382 428 505 62 904 56 114005 147 211 465 518 
24 98 700 30 45 864 937 115198 432 76 616 706 
64 R5 882 116005 47 50 121 246 48 84 454 798 
858 72 81 117101 85 235 52 78 319 55 409 64 0) 
93 532 677 969 118015 185 254 380 474 527 54 
699 780 876 97 956 68 89 119326 454 63 95 540 
620 59 99 707 57 824 32 990 

120072 180 270 71 305 18 39 412 42 96 581 
672 92 814 57 911 90 121015 17 108-83,56 215 
78 328: 41 95.491 625 780 800 28 87, 920 122144 
22 90,330 658 703 23 25 35 818 71,901 56 78 
123033 92 173 89.314 48151 67 649 552 651 0781 
23 124023 95: 154 259 89 354 66 76087 458 549 
86 656/57 64 739, 843:972 125035 80 89,95 <241 
416 21 47.529 64 75.707 12 30 71 88 831189 126103 
91 223 81 310 414 36 58 68 77 560 62 97 127034 
88 201 300 78 572 90 804 35 42 900 128217 51 
307 65 561 602 96 752 71 87 955 86 120112 14 18 
54 66 269 323 74 548 57 61 66 791 882 919, 


130012 42-147 476*552 61425765 96875779 
912 77 99 131013 68 113 90 329 65 418 23 56 535 
58 46 607 721 910 42 43 74 132061 225 26 338 
89 92 502 708 49 65 95 821 74 956 72 79 133102 
23 27 236 93 320 65 80 549 605 27 706 19 55 $7 
851 82 93 130088 126 29 59 70 85 225 45 66 355 
406 38 79 525 611 18 757 88 823 36 135012 77 78 
269 300 457 539 94 618 44 720 84 870 136006 23 
54 202 38 84 330 68 83 404 689 707 827 33 55 
36 $5 137018 [4] 256 30] 21 524 42 70 654 743 
805 81 82 928 78 135025 119 31 72 86 89 200 45 
90 342 68 75 442 507 56 61 95 639 740 825 35 40 


od najmłodszego wieku 
w specjalnych zakładach, aby 
można je uprawiać w dalszem 
życiu bez obawy narażenia się 


Przękonać się można, że nie 
ma tego ćwiczenia, któregoby 
niewidomi wykonać nie mogli, 
jeśli zostali do tego przyuczeni |je się do klubów turystycznych 
droga praktyki i w odpowied- 


skoków-wzwyż: I wdal. 

Nie będzie zatem rzeczą 
zdumiewającą, jeśli nadmieni- 
my, że w londyńskim National 
Institute wychodzi własna ga 
zeta w odpowiednich  czcioti- 
kach. przeznaczona specjalnie 
dla wiadomości sportowych. 

Wielu niewidomych zapisu 


znajdując przyjemność w dłu- 
gich marszach na świeżem po 
wietrzu. Skautowie angielscy 
często goszczą u siebie, we 
własnych obozach, grupy nie- 
widomych dziewcząt i chłop- 
ców, którzy narówni z nimi po 
trafią przeprowadzać wszelkie 
go rodzaju treningi sportowe. 

Niewidome ofiary wojny 
światowej pochwyciły z zapa- 
łem . możliwość uprawiania 
sportów pomimo swego smut- 
nego kalectwa i wykazują 
przy tem godną podziwu umie 
jętność, połączoną z niezwy- 
kłą zręcznością. 

Poza wymienionemi dziedzi- 
nami sportu i gimnastyki, niewi 
domi 

strzelała do celu, 

tarcz, zaopatrzonych w mecha- 
nizm zegarowy. wydający 
dźwieki. któremi kierować się 
mogą. Sport bokserski — przy 
pewnych zabezpieczeniach — 
także wchodzi w grę. a także ło 
wienie ryb. gra w golfa i ame- 
rykański bilard, 

Przy sporcie piłki nożnej, któ 
rv także został niewidomym u- 
przystępniony. piłka zostaje za- 
onatrzona w dzwoneczki 


81 
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702 
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401 
113 
97 440 534 45 849 981 145207 210 70 309 48 
636 705 19 63 94 966 76 146004 175 331 58 
455 60 549 52 59 64 813 91 967 84 147196 355 
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588 622 796 874 952 149322 29 472 706 986 88. 
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42 69 568 710 14 60 809 55 97 960 155008 67 9° 
245 362 403 503 I8 20 78 720 44 408 55 02 
156100 203 09 55 90 391 403 95 515 736 67 910 
42 58 157048 156 210 39 58 468 518 606 845 977 
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159127 260 66 454 516 677 710 42 64 88 91 979 
93. 
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08 92 718 29 37 980 161133 37 232 542 86 605 
14 20 706 836 40 162088 89 95 122 99 215 96 317 
20 85 435 518 41 45 638 721 163037 47.57 164 
90 238 534 55 75 668 776-845 164014 62 66 157 
59 81 284 347 59 98 524 30 618 90 165006 91 % 
96 103 12 66 93 247 71 386 400 45 94.516 19 53 
611 12 49 722 854 986 166204 357'547' 66 620, 41 
752 862 84 944 81-87 167007 66-4190525 628173 
856 933 168056 196 303 15 405-894555 652 753 
R48 49 169230 337 655 735 81 813 +77 (945 57. 

170036 189 207 327 305 504 882 907 67 171035 
103.79 251 363 401 28 67 70 537 82 776 80 816 G 
901 25 172060 69 204 06 312 84 468 563 91 633 
85 778 939 54 80 173005 53 334 525 65 65] 70$ 
27 891 93 945 174072 8R 93 126 29 255 338 420 
52*626 66 75 76 802 901 59 81 175062 124 540 
719 987 92 176042 88 116 130 77 231 35 67 84 99 
321 45 617 24 743 867 940 80 177009 132 213 353 
561 644 735 818 984 178133 63 205 40 405 00 63 
80 699 725 55 82 831 37 38 40 44 78 528 45 71 
179026 48 62 316 20 415 613 708 58 79 RO1. 

180010 46 320 38 67 403 48 717 968 181042 
120 52 215 60 314 65 804 944 88 182017 165-099 
211 44 50 350 427 41 524 623 47 748 806 184035 
180 260 314 35 50 590 618 44 88 SCI 45 59 948 
62 194126 57 254 313 500 677 99 766 817 21 27 


50 914 53 139149 84 316 62 89 473 559 82 
24 46 65 

140003 27 62 78 107 15 38 233 63 72 95 
705 9 71 944 141108 48 366 443 62 626 52 98 
22 75 805 927 34 142297 325 65 86 439 70 
46 803 939 83 14301] 131 79 82 216 BI 367 
c 89 517 712 97 839 51 65 86 945 144081 
435 


Odbito na własnej maszynie rotacyjnej 
przy ulicy Zawadzkiej nr, 3, 


które | 


niezwykły ryk krów 


a- |Prusach Wschodnich, mieszkają |w swej oborze. Chcąc się prze- 
grodzić z własnej kieszeni skut- | 


konać o przyczynie, wyszedł z 
domu. zmierzając do obory, W 


Radosne chwile najnieszczęśliwszych. 


Szlachetne współzawodnictwo lekarstwem na chorobę duszy. 


milkną, gdy piłka leży na ziemii. 
Przy piłce wodnej, czyli grze w 
piłkę w wodzie. niewidomi nie- 
mal dorównywują ludziom nor- 
malnym, bowiem sport na wo- 
dzie jest ulubionym ich sportem, 
gdyż na powierzchni wody na- 
potykaja znacznie mniej przesz- 
kód. niż na lądzie stałym. Sport 
pływacki jest uprzywilejowa- 
nym sportem niewidomych. po- 
nieważ nie rozprasza ich uwagi 
w kierunku nieprzewidzianych 
przeszkód. 

Sport wioślarski również znaj 
duje wielkie rozpowszechnienie 
zwłaszcza w łodziach kilkuoso- 


ba nadmienić. że sternikiem ło- 
dzi być musi człowiek obdarzo- 
ny normalnym wzrokiem. — 
W tych warunkach niewidomi 
biorą udział nawet w reratach 
niejednokrotnie 
zdobywając sobie odznaczenia. 
Oprócz tvch ogólnych spor- 
tów wynaleziono jeszcze cały 
szereg gier, specjalnie ułożo- 
nych dla niewidomych. Grywa- 
ją także w szachy, domino i t. p. 
erv. oczywiście przy odpowied 
mo urządzonych szachowni- 
cach i specjalnych kostkach. 
Wciągnięcie niewidomych w 
świat rozrywek. dostępnych do 
tąd tylko dla ludzi normalnych. 
iest wielkiem dobrodziejstwem 
dla ludzkości. zgodnem uznania 
i naśladowania. 


Dr. HELLER 
UL. NAWROT Nr. 2, tel. 79-89. 
Choroby skórne | weneryczne. 


Przyjmuje do 10 r. I 4 — 8 wlecz 
w nledz. HI — 2 po poł Panle 4 — 5 


dla niezamoż, CENY LECZNIC 


PORADNIA 
WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-spocialistów 


ZAWADZKA 1 
esynna od 8 rano do 9 wieczór 
od 11—12 | 2—3 przyłmuje kobieta 


lekarz 
w niedziele: święta od 9-2 pp. 
Leczenie chorób 
WENERYCZNYCH, MOCZO- 
PŁCIOWYCH I SKÓRNYCH 
Badanie krwi | wydzielin 0a 
syfilis i tryper. 
Ronstolacje 1 neurologiem | arologiam. 
Gabinet światło-leczniczy. 
Kosmetyka lekarska 
Oddzielna poczekalnia dla koblet 


PORADA 3 sl. 


chwili, kiedy wychodził, poczuł 
silne uderzenie w plecy. Odwró 
ciwszy się, zobaczył przed sobą 
olbrzymiego lwa. Nie. tracąc 
przytomności zaczął wrzeszczeć 
czem wystraszony lew skrył się 
w krzakach. Właściciel uciekł 
prędko do domu i zatarasował 
się, jak mógł najlepiej. Przez o7 
kno spostrzegł, że w ogrodzie, 
dotykającym do domu mieszkal 
nego 
bawią się trzy Iwy. 

Niebawem zjawiło się kilku 
ludzi, z pobliskiego Gąbina, 
gdzie właśnie bawił cyrk wędro 
wny. Trzy lwy, 
chwilowego braku dozoru, zdo= 
łały uciec i gdzieś przepadły. Na 
czele obławy był sam dyrektor 
cyrku. Z wielkim trudem zdoła- 
no zwabić lwy w wąskie przej- 
ście” pomiędzy zabudowaniami. 
Obława przyprowadziła jeden z 
wozów cyrkowych, do którego 
lwy, po dłuższym namyśle, we- 
szły. Zatrzaśnieto za nimi drzwi 
i wrócono w triumfie do Gąbi 
na. Dopiero wtedy przestraszo” 


z domu. a krowy przestały ry- 
czeć. 
MEBRANA 


bowych. Rzecz zbyteczna chy- |; 


Wieczorne rozrywki Łodzi» 


Miejski: — Wesele Figara. 

Kameralny: — Rzeczywistość. 

Popularny: — Sulkowski, 

Filharmonja: — Dziś koncert kwarte» 
tu Głazunowa. 


Apollo: — Burza nad Azją. 


Fez Scansów a wy 46 A1 16 
Bajka: — 6 dziewcząt w poszukiwa» 
niu noclegu. 


Casino „Łódź podwodna S, 44". 
Czary: — Pojedynek w samolocie. 


Faez seansów n godz 4, 6, 8 I 10. 
Corso: — Orze! Teksasu, 
Pierwszy seans 4-ta ostatni 030 


Capitof: — Kapitan gwardji królew= 
skiej. 

Grand-Kino: — [ntryzant. 

Luna: — Nieśmiertelna miłość. 

Ludowy; — Kardawał Wenecki, 

Pącz seansów a ghd? 5'1 pół po poł. 

Mimoza: — Król karnawału. 

Miejsko Galerja Sztuki: — Wystawa 
zblorowych prac 


Oświatowy: — Dusze dzłecięce o% | 


karżają nas; dla młodzieży: Quo 

vadis, 
Pocz scansów: o godz 4.4 41 16 
Odeon: — Gazeciarze Pat | Patachon 
Hocz seansów: o gid? 446.81 10. 
Palace „Venus w siedmiu odsłonach 
Resursa: — Ponad śnieg. 
Spółdzielnia: — Uśmiech losu. 


Pncz scausów: 430 a30 15 


10 06 


Wodewil; — Obrońca w masce. 
Początek seansów o godzinie 4-€j. 
Zachęta: — Tancerka. 


=; 


WINSZIJTEMY: 


Jutro: Józefowi i Irenie, 
Wschód słońca 05.12. 
Zachód — 17.47. 
Długość dnia 12.48, 
* Ubyło dnia 04.17. 
Tydzień 38. 
= 


Dwai przyjaciele. 


Dr. otresemann, niemiecki minister spraw zagranicznycn na- 
zwał w swoim ostatnim wywiadzie Brianda swoim przyjacie- 
lem, Zrozumieć to można łatwo, jeżeli się weźmie pod uwa” 
gę, że Briand zgodził się na ewakuację Nadrenji 5 lat przed 
terminem, nie żadając żadnych gwarancyj wzamian. Na zdję- 


ciu: 


Za wydawnictwo odpowiada: 


Za redakcję odpowiada: R 


Streseman (po lewej) i Briand w Genewie. 


(ip) 


Władysław Stypułkowski. 
oman Furmańskh 


korzystając Z. 


ny właściciel ośmielił się wyjść 


jaki 
osier 


